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Im Pieck - pr z t m 
lemieckiej Republiki Demok al J'(Znej 
Jednogłośny wybór na uroczystym posiedzeniu 

Sześć Jat temu - porl Lenino - oddzialy I·ej Dywizji KościUSZKOW­
skiej - \I baku Armii Radzie~kiej - stoc7.yły 7.acięty hój z hord a r.1i hit­
lerowskich najeźdźców. Ta pier\\'sza walka - rozpucz)'nnj,!ca h;5torycz. 
ny marsz żołnierza pohlkiego na Berlin - prze5zła do histOt';i ch"ały 

poiskiego Ql·ęża. - Na zdję~iu - przYBięga Kościuszkowców 

Parlamentu Ludowego IV Berlinie 
wodnic:rące~o Socjalistycznej Partii mieckiej Repubhki Demokratycznej. Ice pl'zewodniczącego Dickmanna. Naj 
Jedności Niemiec, Wilhelma Piec· Gdy przewodniczący ZgTomadzcl1ia młodsza p05ł<,nka z szeregów wolnej 
ka. Na sali rozległa się burza okJa5- D,ickn1alln ?cwieścił :nynik. !-\,ło~owa- młoo7.ież:v: nie~nieck.iej wręczyła pJ'e­
kow. Ponieważ żadnych innych kan- ma, po~łowle powstali z 111leJsc l zgo zydentowl b"mty I zapewniła go l) 

dydatur nie zgłoszono, posłowie do towali entuz.iastyczn~ owację prezy- wiel'l1o:lci 11110dzie:ty dla idealów de· i 
obu połączonyC'h izb głosowaniem dentowi. Wilhelm Pieck ,v;;zedł na mokraiycznych oraz jej miłości i : 
przez podniesienie ręki powołali jed- podium i ze wZl'ltszeniem dziękował przywiązaniu do o oby pierwszego 
nomyślnie Wilhelma Piecka na sta za wybór. pl'€,7,ydenta demokratycznych Nie- . 
nowisko pierwszego 1H'ezydenta Nie Pr<'7.ydent złożył przysięgę na rę- miec. i 
............................................................................... 1111"... Vl'il1lelm Pieck podziękował ser·. 

dccznie za zgotowaną mu owację, po . 
czym wś rórl glębokiej ciszy, wyglo-; 
sił przemówienie. { Meldunki o wykonaniu planów. produkcji 

Po zakończeniu uroczystego posie· : 
nych planów produkcji za lata: d7.enia obu izb PaTlamentu prezy-

BERLIN (P AP) We wtorek, 
dnia 11 bm. na \1ro~zystym łącznym 
posied".eniu obu izb Parlamentu Lu­
dowego dokonano wyboru prezyden· 
ta Niemieckiej Republiki Demokra­
tycznej, którym zosLał czoło1"Y przy· 
wódca niemiecldego ruchu robotni­
czego, Wilhelm Pieck. 

Z CAŁEGO kraju napływają ruel 
dunki z poszczególnych za':t:1-

dów liracy o wykonan:u trzech rocz 

STRONNICTWO LUDOWE 

z 
oczyszcza 

elementów 
s~e 

obcych 
WARSZAWA (PAP). - ,.Dz;ennik 

Ludowy" z dnia 11 bm. ·)publ!ko­
wał następujący komunikat p~~zy­
dium NKW SL: 

,.Prezydium NKW SL na po­
siedzeniu w dniu 7 paidziernik.l 
br. jednogłośnie postanowiło wv-
kluczyć posła Antoniego La!1:-l'l'-
ra z szeregów Stronnictwa Lud,,­
wego za obcość klasową i ideolo­
giczną. współdziałanie z sanadą 

przy rozbijaniu ruchu ludowego, \ 
powiązanie l kumanie się ohec­
nie ze spelmlantami oraz za sy­
stematyczne nieróbstwo". 

1947. 1948 i 19.49. den t pieck udał się na Plac Angn. ' 

Spośród warszawskich zakłaj,) ·.v 

pracy plan produkcji za rok 1<H9 
wykonały następujące fabryki: 

sta, g'dzie orlbyła się olbrzymia ma-. 
~ife3tacja ludnoś~i pracującej Ber· I 
Ima. Piechota I-ej Dywizji ru '!za do alaku na hitlerowców pod Lenino 

Fabryka im. Karola Swif'r- Przekazanie UJlodz~ 

~;;E~~t~;:::~;~l:;;:~~!organom Demokratycznej Republiki Niemiec 
:::~~:·~~::~:!!;w ;~~:i~~~ prze,~ radziecką administrację wojskową ~,!~Iinl! 
nych dawnle.i "Dobrolin", ',\'a1'-
sztaty Zaltładów MotoryzacJ'j- BERL!X (PAP) - 10 bm. wieczorem w glównej kwaterze szefa 
nych Nr 3. Państwowa Garbar- wojskowej adminisiracji l'adziec'dej w !\ iemczech gen. Czujko"a 

f 3zlachetniej"zym zadun iem. 
I W oczekiwaniu, że )'z:~d Związku 
Radzieckiego udzieli przyszłemu tym 
czasowemu l'ządo\"7i Niemieckiej Re-

• • • w Karlshor"t odbył się akt pr".el;azania władzy l>rzez woj.;lwwą ad· 
ma Nr ~, Fabrylta Cukrow l Cze- ministrację radziecką organom Dem:>kratycznej Republiki .l iemiec-
1{Olady "Fuchs", Zjednoczone Za kiej. 

kłady Farb I Lakierów Nr. 8. Od \ IV ~ali konferencyjnej, w której 9 
lewnia Żeliwa .. Jarkowski" '>raz maja 19<15 roku - została podpisana 
Zakłady Wytwórcze Urządzeń Te I kapitulucja Niemiec hitlerowskich, 
leConicznych. 

publiki Demokratycznej prawa i moż 
rym przesiąkni~ta jegt Konstytucja liwości d:r.ialania zamierz t)1 w 
Niemieckiej Republiki Demokratycz- imieniu utworzonego przeze mnie 
tlej. 

Pragniemy, by rząd nasz był rzą' rządu złożyć na posiedzeniu T~'m-

W 12 rocznicę śm;'erc:i 

zebrali sil) kierownicy wydziałów 1'a· 
dr: icckiej administracji wojskowej 0-
j'uz wyżsi oficcrov"ie sztabu. Ze stro· 
ny niemieckiej przybyli czJonkowie 
prezyclium Izby Ludowej z przewod­
niczącym Dickmanem ·oraz premie­
rem l'Z ~dll Demokratycznej Republi­
ki Niemieckiej Grotewohlem. O godz. 
20.15 na salę weszli gen. Czujkow i 

dem czynu. Nasza d;:ialalność win- c~~sowej lz.by Ludo\~'ej 12 paździer­
na ~łu;;:yć polepszeniu warunków ży- I1IKa br. oswlad(!ze11le rządowe. 
cia narodu niemieckiego i odbudo- . W odpowiedzi .zabrał głos generał 
wie. Dla realizacji tych zadań naro-ICZll.ikow, który :dożyl w imi~niu 
dowi naszemu potl'zpbny jest pokój, Związlm Radziechego następuJące 
osic!gnięcie któl'eg'o je:;t Jlaszym naj dświadczenie: 

francuskiego bojownika o socializm i pokój 

Paula Vaillant Couturier 

Posiedzenie r07:poczęło się o gOdz. 
l\). Przewod'liczący Dickmann od­
czytRł list, ;aki wystosował w imie­
niu Izby Ludowej do szefa radziec­
kiej administracji wojskowej w 
l\' iemczech, generała Czuj kowa, na­
stępnie zaś ogłoszoną w poniedziałek 
wi erzorem przez generała Czujkowa 
deklarację rz;:t.du radzieckiego o prze 
kazaniu przez radziecka administra­
c.ię wojskową wladzy w strC'fie 
wschodniej organom Niemieckiej Re­
l1ubliki Demokratycznej. Zebrani 
p,'zyjęli tę deklarację hucznymi o­
klaskami. 

NastQpnym. punktem porządku 

. . - I'!a cment3r~u a gro em wIe . le~o bo]?wn KU Pr<>zydent Dickmann zawiadomił PARYŻ (PAP) I N d b . lk' .., lamhasador Siemionow. 

Pere Lacl?~lse. w Paryzu odbył.a s : ę o postęp, .demokracJę. l pokOl zgrn- gen. Czujko\l'a i amba;;adol'a Siemio. 
~rocz~sto~c . za:obna : okazJ], 12 madzl.!! s.\ę delegaCje francu,~ oe.h nowa o pl'zek ,,; ztalceniu !;ię Niemipc­
IOCZll.Cy smlerc. czło.nl~a Ko~~.tE'tu orgamt.ac]. d~n:ol.cratycznych, roI'. a I kiej Rady Ludowej w parlament lu. 
Cent~'alnego . FrancuskIej Partu .Ko- rzystwa. PrzYJazD! Francusko -. r~a- rlO\;'V i o· u t woj'zeniu pie:·w.,zeo·o tym 
mumst,:yczne.1. deputowanego. Se!~- dz!ecloeJ. Tov~7arzystw~. Pr~YJJzn:. cza~'owego r zaclu re ubliki l~iemipc­
wany I r~daktora .. L',Rumanlte·' - Francll.slw - Vletnamsk!e] l Il1nv~n: I kie i podkJ'eślajac m.1n. że krok ten 
Paula Valllant Couturler. KO.\l1Itet ce;nt~;alny. FranCLl~i{.!e~ l J1o;'~sta.ie w z\~;ązku z ~eparatystycz 

Oświadczenie gen. Czujkowa -
szefa wojskowej administracji radzieclde! 

Rząd radziecki llolecił mi złoŻ)'c nastęlltlj~!re oświadczenie w zwi:,z 
ku z decyzjami, przyjętymi 7 października 19·19 roku przez Nie­
miecką Radę Ludową w sprawie wprowadzenia w życie kon4ytucji 
Niemieckiej Republiki Demokraiycznej i utworzenia w Berlinie tym­
czasowego rządu Niemiecldej Republiki Dem c'·. ·atycznej. 

dzienr:pgo byl wybór prezydenta Re­
IlUbliki. W imieniu wszystldrh stron­
nictw pl'zewodniczf.l(!Y· CDU Otto 
K uschke zgłosił kandyda turę pl' le-
__ 6~! .... 'Im·1llIIII1<IE13I! ___ !IIIII ____ Il __ a ... _ .. __ lIłI _____ •• _--------ai! Par.tl. Komun ,st. cz,?e] .repreze.lIO I nymi poc7.ynaniaml w Niemczech za-

walI Duelos, Marty I Fajon. choc1nich które znalazlv ostatnio WY 
W dniu 1 października rząd ra- I iest, że ludzi .. ci nie ukrywają swe­

Jziecki wystosował do rządów SLa· go wrogiego ~ ~osunku do państw są­
nów Zjednoczonych, '\Vielkiej Bry ta- siednich i do Niemiec Demokratycz 
nii i Francji notę, IV której przedsta nych. Są oni p)'zesiąknię~i nie ukry· 
wia stanowi;;ko ZSRR wobec sytna· w,mymi rlążE'niami do odwetu. sta­
cji IV Niemczech, jaka powstała 1I0wiąc obecn:! w zacho.~niej części 
obecnie w zwiazku z utworzeniem Nicmie(' .JA \VNE NARZĘDZIE 7,A· 
::0 września br. separatystycznego Gf-:ANICZNYCH KóŁ AGRESYW· 

H~storyczny akt w Berlinie 
10 P AŻDZIERNIKA w trzy rlni I całość l współdziałać przy pr7~­

po proklamowaniu Niemiec- ksztalcaniu ich w pollojowe i de'll'J­
ldej Republil<j Demokratycznej <:rl- l;:ratyczne państwo mocarstwa 7a­
był się historyczny akt przekazlnia chodnie utworzyły separatystyczny 
władzy ogólno-niemieckiemu rz~j()- "rząd" w Bonn, czyniąc z ni~go ti'Y 
wi demokratycznemu przez radziec- bunę rewizjonizmu i narzędzie SWD-

Iq administrację wojskową. jej agresywnej polityki. 
Od tej chwili radziecka admtni- Opinia pOlska i opinia demokrol-

stracja wojskowa w Niemczech ~lrze tyczna całego świata zdaje sobie w 
rywa swą działalność. Jej miejsce pełni sprawę, że polityka Staaów 
zajmuk komisja konb'oli, której 7a Zjednoczonych, W. Brytanii i Fran­
daniem będzie kontrolowanie wy- cji tworzy z Niemiec Zachodnich 0-
}wllywania przez demokratyc".llY gnisko niepokOju międ:.<ynarodowl-­
rząd niemiecki ucliwał poczd.tm- go i dlatego ustawicznie !>Gl1SY'~.l. 
sldch oraz imlych decyzH 4 InIJ- nastroje szowinistyczne i odwctllwe 
carstw. powziętych w stosuniw do w Niemczech. W przeciwstawieniu 
Niemiec. do niej p6Iityka Związku Rac1zieddc 
Rząd radzicrl<i - głosi deklararja go dążąca do zapobieżenia pod:~ia­

ZSRR wyriana z tej okazji - jest łowi Niemiec i do utworzenia z niell 
11rze!(Onany, że na!"ód niemiecki znaj demol,raiycznego państwa oznaCl,a 
(łzie l1rogę do zjednoczenia i urm- WZMOCNIENIE FRONTU POlil)­
czywistnienia jednolitego państwa JU I NASZEGO BEZPIECZr,~­
niemiecldego na podstawaCh dcmo- STWA. 
laatycznych i pokoJowYch. Rząd Przekazanie przez. radziecka, ad­
radziecki przyjmuje do wiadom"6ci, ministrację wojskowa, władzy ogl;l­
że rząd tymczasowy będzie stał na no-niemieckiemu rządowi demo~in­
gruncie uchwał konferencji POC7.- tycznemu wyłonionemu przez :1arla­
damsldej i będzie wypełniał WSLyst. ment ludowy. jest dalszym kraIdem 
kic zobawiązania wypływające ze w reaIizowan.iu tej polityki. Jest po 
wspólnych decyzji czterech 1110- daniem pomocnej dłoni niemiecidm 
carstw. siłom demoltl'atycznym w ich pierw 

TEN KREDYT ZAUFANIA, JA- szych krokach jal.o SAM:ODZIEL­
KIM RZĄD RADZIECIU DARZY NEGO ORGANIZMU PAŃSTWO-
LUDOWY RZĄD NIEMIECK!EJ WEGO. 
REPUBLIKI DEMOKRATYCZNEJ Opinia polska, która bacznie \lU-
JEST W PEŁNI UZASADNIONY. serwowała, jak przy pomocy wladz 

Już uchwały poczdamskie stwler- radzieckich na gruzach monopoli­
dzily, że demokratyzacja i den<\zy- stycznych Niemiec buduje się zręby 
fikacja w oparciu o czynną współ- Niemieckiej Republiki Demokrat.vez 
pracę wszy.stldl'll demoltratyczn:vch nej z zadowoleniem wita nowy kroi. 
sił narodu niemieckiego są koniecz- rządu radzieckiego. 
l1e, aby nie d&puścić do odrodzema Pokojowe, demokratyczne, zjC{l!w 
Niemiec jako pallstwa agresywnl'~o. czone Niemcy, WSllółpracująee z pań 
Jednakże w zacl;lodnich strefach stwami ~bCł~u polwju i postępu -
Niemiec trzy mbcarstwa olwpa.c)·j- to P~ ll'i,os wymierzony Illanom 
Ile: Stany Zjednoczone, W. Bryta'lia .podżegmy \wojennych. to. ·cios wy­
i F.' rancja oparły się nie o siły demo ,. mierzony w reakcyjne siły Niemiec 
kra tyczne, lecz o elementy nacjon:J.-' i ich za.grl(nicznych opiekunów, to 
listyczne. l'eakeyjne i oClwetowe. najlepsza gWjlrancja przeciw ,0cll'O-
Zamia~t traktować Niemcy jako dzeniu niemieckiej zaborczości. 

. Ob~cni złożyli uroczyste ~Iubowa,.. raz w lltworzenil.l "rzaciu" w Bonn .. 
me, ze bęl1ą .l{(~ntyn.uowa~. walkę Mówca zWrllcił się do gen. Czuj 
z. ~łego o socJalIzm l pokoJ. kowa i amh. Siemionowa z oroś· 

bą, aby wladze radzieckie ~vyra 
zily zgodę na podjęl'ie przez rząd 
niemiecl\! jego pracy. Prof. Konorski 

o współuracy 

radzieckich uczonych 
z nauką polsł(ą 

Z kolei premier Gl'otewohl zJożył 
następujące oświadczenie: 

rządu w Bonn O',;iemcy Zachodn ie). :·iYCH. . 
Rząd radziecki oświadczył przy Rząd radziecki jest przekona-

O d 
tym. że utworzenie separatystyczne- ny, że naród niemiecki znajdzie 

s, Wi'a czOn ie Grotewohla go rządu w Bonn stanowi jaskrawe drogę do odbudowy, pogwałconej 
li , pogwałcenie uchwał poczdamskich, obecnie jedhości Niemiec i urze' 

BERLIN (P AP) - Podnjemy peł- na podsta1vie których rz:),dy ZSRR, czywistni jedność państwa nie-
ny tekst oświadczenia Otto Gl'ote- Stanów Zjednoczonych, Wielkiej Bry mieckiep;o na demokratycznych i 

Radzieckie czasopismo .. Ogoni')k" I wohla, zlożoneę'o 10 bm. w glównej tanii i Francji wzięły na siebie zobo· pokojowych podstawach. Rozbicie 
zamieszcza wyw;ad z prof. KO'1,)!'- kwaterzp ;;zefa wO.isiwwej admini· wiązanie traktowania Niemiec jako Niemiec nie może trwać długo, 
skim, w którym uczony pJ12ki :tntcji, generała Czujkowa.·jednolitej ealości i współdziaJania w ponieważ taki stan rzeczy znaj· 
stwierdzJ między in.: \Vielce Szanowny Panie Generale! przekształceniu Niemiec w państwo duje sir w spr zeczności z najbar-

"Jestem szczerze zachwycony 0- Tymcza~owu Izba Ludowa Niemiec demokratyczne i miłujące !lokój, jak dziej !d~:Jokimi dążeniami naro· 
siągni~ciami ucznllych radzil'lj- kiej Republiki Demokratycznej pole- równieil zobowi~zanie zawarcia trak nu niemipckieg-o. 
kich. Uczeni r:Hl~,I'('cy dają nam dla mi, na podstawie art. 92 Kon· tatu pokojowego z J\iemcami. W tydl warunkach nie można nie 
przykład wiernego służenia naJ'\} stytucji Niemieckicj Republiki De- Zgodnie z uchwalam i poczdam- lIz/lnĆ słuszności dażeń niemieckich 
dowi. Nauka polsIGI również na- mokl'<ltycznrej, sformowanie rz:}dl1 !<kimi i innymi wspUlnie Pl'zyję' kM demokratycznyell które lH'agna 
wiązuje coraz bliżs".ą lączność z tYniczasowego. Polecenie to pl'zyją· tymi l>ostano\vieniami 4~~h mo· ~ljać w n\\"e ręce Sl;l'a\vę odbudowy 
naradem". Jem. carstw, rząd radziec'"i niezmiell' .iedllo;;ci Niemiec i irh odrodzeni:l na 

Prof. KODOJ'ski stwierdził. że no- Rząd działać bl.'dzie w calkowi- nie dążył clo ".allobieżenia rozbi- Jemokl'atycznych i pokojowych pod-
moc udzielona przez radziec\tic~ \l- tej zg·ollzie z uchwa·lami lJOczdam ciu Niemiec, koncentrując swe wy stawael). \V tym wlaśnie lząd ra-
cz()nyeh umożliwiła podjęcie ~l1tcn- "kim i i innymi deklaracjami so· ~ilki w kicrunku wykonania tych dziecki upatruje sens l.lchwał Nie-
sywnych !lrac naukowych w Instv- ju<;zników, obejmującymi Niemcy . posŁanowieil, wlJfowadzenia w :ty llJieckiPj Rady Lll'lowej o utwo-
tueie Eksperymentalnej Biologij im. W pełni uświadamiamy . obie przy cie aemokratyzacji idemilitary· rzeniu w Berlinie rzadu tym-
Nenckiego w Łodzi i ośw:adczvł. tym ciężar winy, która obarcza zarji Niemiec i w kierunku za- czasowego Niemieckiej • Republiki 

"Pewni .iesteśmy, że przy po- naród niemiecki w rezultacie fak- bezpieczenia wykonania przez Demokratycznei. 
mocy Związltu Radzie"kiego zdo tu, że śle!lO kroczył za agresyw· Niemcy. zobowią7.ań, wynikaj(\· Hz~~d radziecki przyjmuje przy 
łamy znacznie rozszerzyć rozwJl.i fi=! polityką narodowo-socjali~tycz cych z uchwał poczdamskich 4 tym do wiadomości, że rząd tym· 
naszej n'l.uki, przyciąJ;!ają" do Il- nych wladców i tym samym umoż mocarstw. czasowy bę!lzie stał na gruncie 
działu w pracy naukowej nO'\ve liwił. clokonanie przestęp~twa w Dla wszystkich winno być jasne, ud Will Konferencji Po~zdam::;kiej 
kadry. utalentowaneJ m!o?z.i,·żv. C7,aSle drugiej wojny światowej że faktyc;ma denlokl'utyzacja i demi i będzie wypełniał zobowiazania, 
Pomoze nam w tym zarlesm~J~~~ I w?bcc. ~3rodów Eut'o~y, ~v s".eze· lital'yzacja Niemi~c, opierająca się wynikające ze wE:pólnie powzię-
ca się coraz bardziej przy IlUll gOlllOSCl wobec narodow ZSRR. Ina aktywnym udZIale wszystkich dc· 1ych decyzji 4·ch mocarstw. 
mię{lzy rla.ro(lami ZSRR i 1',11- .Vi ~\\:ią7.ku z ]lo~tano.wjeniami Nie n~okrat~'clmych . sił narodu .niemiec- W zwiazku z p]'zedst~wionymi de-
sltą"· 1ll 112ckleJ Rady LudoweJ, przekształ- kIego, Jest komeczna, aby me dopu· cyz.iami Niemieckiej Rady Ludowej 

5 milionów 
bezrobotnych w U S A 

c~n~i w Tym~zasową .Izbę L1!do\~ą, ścić do odbudowy Niel~li~c, jako pań- Irząd radziecki postanowił przekaz~J 
o"wladcznmy, ze uzna.lemy ZOOOWIl!' stwa agresywnego. Zamtere::;owane rządowi tymczasowcmu Niemieekiej 
z~nia .l'el~al'a~y.i.ne, nll;łożone na na- są w tym wS~Yl;~kie. miłując~ pokój Republiki Demokratycznej funkcje 

Il'o~l. melll!eckl, ze ZaJUlerzamy prowa narody e~l'ope.lskle l odpOWIada to sprawowania wladzy, należące do­
I dZlc zdecyd<;,\\·aną .. wal1{ę z duch~m z~ra~em. mtereSOlll samego narodu tychczas do radzieckiej administracji 
. fa<;zyzmu l nllhtaryzmu, ktory :uemleck!ego. Zamiast radzieckiej administracji 

NOWY JORK (PAP). Zwiąwk :pchnąl narody do drugiej wojny Jest rzeczą jasną, że z zadaniami wojskowej w Niemcz~ch - utworzo-
zawodowy robotników pl'zemy ,!u ,~wiatowej. , demokratyzacji i demilitaryzacji Nie na będzie radziecka komisja kontrol-
elektrycznego, należący do CI O, 0- Dc}iymy do utworzenia państwa miec nie da się pogodzić taki stan na, której zadaniem będzie kontrolo­
~łos:ł r:ajnowsze sprawozdan;e o del~10kl'aty~znego.i do odbudowy ~o· rz~cz~, w. którym .. chociażbY część wunie wykonania ucllwał poczdam­
bezrobocI!! w Stan~ch . Z.!~dnoc .w- kOJowych l. p~·zY.Jaz~ych ~tos.uD.kow NI.enuec 1.11lał~ wp~sc w ~.ęce W~Z(»· skich i innych wspólnych decyzji 4 
nycb. ·Zw1!"z~k ~c.eOl~ Ilo~e be1;:tJ-:-e .;SZystklllll pans.twaml S\ylata; raJszy.ch mSJllratoro~v l'eZllllll httle- mocarstw, powziętych w sprawie 
botnych na 5' mlhonow osobo Zasady te odpOWIadaJą dUChOWI, kto rowskiego. Dla kazdego widoczne Niemiec. 
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Na margine~ 

"Nlepodl e głość" 
~Przyiaźń 

po angielSku 
z reklamowym hałasem ob­

wieściła ś\vjntu VI tych dniach 
prasa angielska, że wspaniało­
myślny rząd labourzystowski 
przyznał "niepodległość" Cyre­
naice, dawnej kolonii włoskiej 
w północnej Afryce. To przy­
znanie miało być dowodem libe­
ralnych, postępowych i humani­
tarnych pog-lądów rządu brytyj­
skiego w sosunku do "zacofa­
nych narodów kolonialnych". 

Jednocześnie z wiadomością o 
proklamowaniu "niepodległości" 
Cyrenaiki, ukazały się jednak 
inne jeszcze informacje, demas­
kujące brytyjskie "dobrodziej­
stwo jako zwykły oszukańczy 
manewr brytyjskiego imperializ­
mu. 

Bo - jak się okazuje - w tej 
,.niepodległej" Cyrenaice kierow 
nictwo polityki zagranicznej, 
handlu zagranicznego i spraw 0-
bl'ony kraju pozostawać będzie 
w rękach... ang·ielskich. Władca 
nowego panstwa, emir Senussi, 
wyznaczony na to stanowisko 
przez Anglików, będzie miał 
prawo l'Iajmować się jedynie 
sprawami wewnętrznymi, lecz i 
w tym zakresie spod kompeten­
cji emira wyjęte będą spl'awy, 
zwil)zane z utrzymaniem "po­
rzą.dku wewnętrznego". 

Poza tym, by ulżyć emirowi 
w obowiQzkach rządzenia. szla­
clletn i Anglicy ograniczyli moc-
110 je~o kompetencję również VI 

.,kwestir-ch prawnych i finanso­
wych". W tych sprawach, jak 
illformu;je londyński "Times", 
wladzo bryt.yjskie. będą udzielać 
emirowi "rad, które muszą być 
przyjęte". 

Lecz i tu się nie kończy "tros­
kliwo~ć" rządu labourzystów co 
do zapewnienia i utrwalenia "nie 
podległości" Cyrel1aiki: -Przygo­
towywana jest mianowicie umo­
wa pomiędzy rządem brytyjsh.im 
a. emirem Cyrenaiki, według któ 
Tej wojska angielskie pozostaną 
nadal w okupowanej llrzez nie 
dotychczas Cyrenaice. Będą one 
lllialy prawo budowania fortyfi­
kacji i s!dadów wojskowych na 
całym t.~l'enie kraju. Na czele 
3rmii mr.ira stanie 'wyższy oficer 
brytyjski - i nie wolno będzie 
emirowi kupować broni gdziekol 
\'\'iek indziej, Tl0 7:~ Anglią. 

"" tym oświetleniu "niepod­
ległość" i "suwerenność" CYl'e­
naiki wydaje się być zagwaran­
towana wprost - idealnie. Mi­
mo to ludność' tego kraju nie po 
dzield. bynajmniej zachwytów 
pt'asy angiehikiej w obliczu "wie 
kopom Ile go" aktu, który w rze.­
czywistości oznacza po prostu -
wcielenie Cyrellaiki do Imperium 
Brytyjskiego. Z jakiej racji mia­
łaby się cieszyć jej ludność, !'tko-
1'0 angielski ucisk kolonialny 
nie jest bynajmniej lżejszy od 
jarzma włoskiego?... Z deszczu 
pod rynnę - i nic więcej. 

B. D. 

Mała furia Achesona 

l{ol11nuikat agencji TASS - stwier­
,'lz;l.i<}CY, że Związek Radziecki jest 
l'; vn.'liadaniu tajem,:.icy energii ato­
mOI1 ej - lHZYPI'a."-ir min. Achesona 
o .,leJ.ki utak furii" - przypomina­
j:1CY slynne "wydarzenia . z ministrem 

For.restalem" 
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podsta-wą naszych z-wycięst-w 
Udział Związków Zawodowych w Mieslqcu Pogłębienia Przyja2;ni 
A. pel Centralnej Rady Związków 

Zawodowych na Dzień Pokoju 
głosił lU. in.: 

I Polsko-Radzieck iej I 
"Wzmocnimy front pokOju, pogłę. 

biając nasz sojusz ze Zwillzkiem Ra rocznicy Rewolucji Listopadowej. W 
dzieckim, wstępując masowo do To- dniu tym we wszystkich zakładach 
warzystwa Przyjaźni Po13ko.Radziec pracy zostanie omówione przełomo­
kiej". we znaczenie llewolucji, która zapo-

Apel ten pl'zyswleca udziałowi czątkowała nową erę rozwoju. 
Związków Zawodowych w obchodach W Miesiącu Pogłębienia Przyjazni 
Miesiąca Pog-łębienia Przyjaźni Pol- Polsko-Radzieckiej prac u związ 
sko-Radzieckiej. W okresie pięciole- kowych zespołów artystycznych kon-

zy. W oŚl'odkach pracy kulturalno­
oświatowe,i uzup:~hl'iona zo.stonl~ i 
rozszerzona prEnumerata pism i pe­
riodyków radzieckich. 

N ajwiększego nasilenia dozna w 
Miesiącu masowa akcja propagando­
wa wśród pracowników i ich rodzin, 
zmiel'zajaca do zwiększeni!'. szere­
gów Towarzystwa Pnyjaźni Polsko­
Radzieckiej. 

Ta wie!b. kampania dalszego za­
cieśniania wiQZów przyjaźni i bra­
terstwa poL;Jw - radzieckiego odby­
wa się pod haslem, które Prezydent 
Bierut określił l1agtępuj~co: 
"Przyjaźń z ZSRR, pomoc ZSRR, 

przyklad ZSRR - oto pod3tawowe 
źró(Ho naszych zwycięstw". 

Jan l\I;!r. W cdmętach kryzysu 

I cia Związki Zawodowe wniosły po- centruje się wokół twórczości ra­
ważny wkład w dzieło wychowania dzieckiej. Zespoły te opracowały 1'a­
klasy robotniczej w duchu interna- dzieclde utwory teatralne, chóralne, 
cjonalizmu, w duchu przyja~l)i do instrumentalne i taneczne i z tak 
nieugiętego, potężneg'o bojownika o przygotowanym repertuarem \\o")'stę­
postęp i pokój na świecie - do Zwią pu.ią na pokazach świetlicowych. Nie 
zku Radzieckiego. Tegoroczny Mie- dość na tym. W r:mll1ch akcji łącz­
siąc Pogłębienia Przyjaźni jest szcze IlOści z wsią zespoł.y artystyczne wv. 'l' t' ." nlallllliUHI:llhll:I:I(:IIII!·IIII',\i.lI'\i:I::IElilIIIIIIM!!llIlfllr.llIlllllIlllll!IIIIiIIIIII~Ii":llIm\lllIlt:I: 1 !: I· ' I !i ! :: l hl!: li' !III.!ł!! llI l iil.! llIlU"IIII'!llIllIl:lllIl il \·,llllllllllllllill:lI,IIlII.IIIIIlIIiIIlIIlIlIlI:IIlII:lllllil il l :: J:11111 11 1 11 1 11 1111,' 11 1 ,'1:11 1. 1 1111: 1!l11I1':I"II:1I go 111e po ęzn~ mamlestację przyjaż· je~;dżajq. na występy do Pal1stwo-
ni narodu polskieg'o do wielkiego wych Gospodarstw Rolnych i gromad 
przyjaciela i obrońcy sprawy pol3klej wiejsldch. Najpoważniejszą imprezą 
na lll'enie międzynarodowej. jest niewątnliwie masowy udział w 

W ciągu tego miesiąca życie za- Festivalu Sztu~i Radzieckiej. W annstein Hindenburgo 
kładów pracy, domów kultury i świet świetlicach odby'waj'ł się' "deczory 
lic toczy się pod znakiem najżyw- literackie, po~)ula~·yw.i:j.ce literat.m·ę Proces b. hiiJ€l'owskiego fełdmar-I Zjl kOlespol:d~nta "D~ily Express". I śmiel:ć pół milion~ istni.eń ludzkich, 
szego, Wzmożonego kontaktu 7. boga radziecką i (lz;eła Tlostęlll)wych pisa- szali_a, von Mann~teina dobiega koil S~ one wym[(lem zarOWllO utmo3fe- USiłUJą prze1.stawlc go Jako "dobrc­
tymi doświadczeniami i osiągnięciami rzy ro'\yjskich. Zagadnienie UJlO- ca. Po blisko dwóch mi~sią{'acll "wy- ry, jaka c~chowaJa cały Pl,zebieg pro go dowódcę i ŻOhlicl'za". 
Związku Radzieckiego. w3zccbnienra wielkiej twórczości ra- bielania" go pl'zez brytyjskich obroll tESU, jak i polityki anglo·amerykań- "Pai'tyzantka rudziecka -' były to 

W zakładach p~'acy prz'epl'owadza dzie~k;e.i rozWii'zyw3n€ jest na 'wie- ców, londyilskie pism~' "Daily Ex- skicb <:"ku?a~tów. Niemi.e,:, k~órzy n!eleg-~llnc oddziały wojs~owe, kt!~l'e 
się szeroką, akcję odczytową, lu płaszczyznach. Ogniwa Zwif,lzhh.... press" w numcrze z dnia 5 bm. pi- pOlhyc3Ją sWladol\lle SZ!lWlIllZ:n 1 na- me 'Przestrzegały ustaw l z\vyczaJOw 

zmierzającą do wszechstronnl'go za. Zawodowych zorganizują g'Tul1owe sze: cjondizm niemiecki. wojennych. Partyzanci ]'adzieccy sa-
znajomienia mas praco'i'rniczycn ze uczęszczanie do teatr6w na wysta- "O ile ,-on Mannstein zostanie 11- Oc. cllwiii, kiedy pro~;'iL'at(łr z,;koń botowali i niszczyli wrogie oddziały 
zdobyczami ZSRR. Akcja ta uwzględ wiane w tym okresie sztuki ' rudziec- wolnio.ny. a to zdaje się nic ułegać: ('z:~ !' n.edl'tawi~nie dowO'if,w, świa< na ~lVoim t,,;rytorium oraz terrory­
nia w swej tematyce przede wszyst- kie. Olbrzymia większość biletów na wątplilvosci. otrzyma on wysokie sta: I~, t~:· ch o bezpośrednt'11 udli.'!f von zowali wojsk,) nłcmieckie" - takimi 
kim osiągnięcia produkcyjne posze.ze. koncerty mm:yl'.i l'ndzieckiej i na fil- l1owh;ko l'wlityc7,nt> jako najwięlB7.Y ,. !lle,lIntciua w kr.v \w .• ,,'1, bel'.tial· "argumentami" chce labourzysta, p. 
g'ólnych gałęzi przemysłu radziec- my radzie(!kie zo~:ała oddana do dy- sl1o'Śród Ż)'.i~cych żClłniprlY niemieC'- ó.kich zhr?:l.ni~cil, p()llełniallYc~ Paget,. "usP;':\\V;edliwić" falit m~r· 
kiego. I tak górnicy nasi zapoznają sll3Zycji zwil}zkowców. ki;;h IV nowej nacjonalistycznej, a j' przez armIę memiecką, gestapo l dowallla na rozkaz ,"on Mann"tema 
się 7. sukcesami radzieckich to warzy- Dla pog-łębienia :majomoś.:!i sztuki hyć może także militarysiycznej re- SS przeciw ludnodci cywilnej ornz setek tysi{'Cy radzieckich partl'z:ll1-
szy pracy. 'Włóknian;e - z przodn- radzieckiej odbędą dę wieczory dys- puhljCl.~ z BOlln". ' przeciw jeńco_Dl wojennym w ,"olsce tów, którzy swą bohaterską, ofiarną 
jącymi metodanli pracy przemysłu ku~yjne na temat oglądanych sztuk Autor teg'o artykułu przytacza i Związku Radzieckim, ohrońcy feld- walkl! ,przeno~ili zarzewie walki o 
włókienniczego w ZSRR. Tematyka teatralnych i filmów. również następujące powiedzenie jed marszałka prlt')~li inicjatywę w wolnośc. w gł~b ?l~upoWan~ch je:,;zcze 
odczytów obejmuje wszystkie dzie- Zwią.zkowe ogniwa działalności kl.ll nego z brytyjsldch obrońców: swoje ręce, wykorzystując trybunę przez meprzYlaclela. terenow_ 
dziny życia i pracy Związlm Radziec turalno _ oświatowej url.lchami1ją .,0 ile l\1:lnnstein zostanie unie- sl!d~. dl;~ ?sz~zerc·;~ja ,bm~~an!i an~y- Nie, ulega w!).tp~!woścL .i~k~. j~l',: 
kiego. Nasi nauczyciele słu'chają od- !;:etki nowych kursów języka ro~yj- ~vinnloI1Y, gotliw jestem założyć si\" l ~ad •. lecll~eJ. l. 1_ p_~_~sta"HemaO' von cel· tJch demagogIcznych ,\~:stiWlen 
czytów o ustroju i metodyce naucza- skiego. Urządzają w domach kultu- ze zostanie on w przyszłości prczy-! l\1?IUlstema, JQroO "me;,aganne.,o, do- tJ. Pa.ge~a, o<tJła.co~ego przez gruP.t 
nia szkolnictwa w ZSRR, a lekarze ry, w świetlicach międzyzakłado- clenłem Niemiec. Jego prr.yszła 1'ola, ,\:oąey, ktorego skro~Je ,przyprosza brytYjskich P,"ZYJRCIÓł von 'Mannste!· 
- o osiągnięciach medFyny radtiec wych i fabry~znyeh wystawy czu'!/)- oceniana je:<t "'1- raźnie jako nowe~o! SIW l~m:l zd~byta w bOJac~ '. na z ChurchlHem n,a cz~le. . ", 
kiej. I pism i k"iiążek rnd.deckich oraz wr- Hlndeuburga". . O,to np. Jeden ~ brytYjskICh adw?: Anglo -. am~~yl{3113CY lmpe.nal;scl, 

AI{cja odczytov.'u osiąj!,'nie kulmina tlaja "nce,ialne numery 1l;!l7.etek ścien HOl'03kopy stawi:me l\lannsteinowi kuto,,", p'. Page~, .1eb~urzyst<.>ws,{l odbudOWUJąc r l~mcy z~~hodl1le, Ja~w 
cyjny punkt w dniu obchodu 32-ej nych i ol'ganizują powiatO'.'-e poka- nie są bynajmniej wytworem fanta- poseł w Izbj(~ Grum l głowny klero'\"" bazę dla noweJ agreS)1 w EuropIe, 
~~~~~~~~ ~k ~rony MBnndcin~ mi~ ~e~ ~a~~w~ne~ć hwawe ~~y~e 

"".0#0; Och'opl&oUJ 
.............. ~~~ 

artysta ludowy ZSIU~ 
laureat nagt:ody stalinowskie; 

ŻqCZę §uhce§óUJ 
1111111II1I1II111II1II11II11111111II11I1111111~1II~lIIll11lm narodowi W olnej Pol~ki 

Z uC2'JUdem szczerego zactow01e-1 tyczne,i i socjalistycznej Polski. cującej. Z uczuciem słusznej du:ny 
ma i satysfakcją przy.pominam so- Prag.nąłbym v\''Spo:nmiec o szcze- opOWiadali 'nam Polacy o wzrasta­
bie nasze tournee po miastach pol- rej przyja.źni, jaką <larzą Polacy 0- ją,cycb nakładach l{siążek. o tym, że 
ski~h.' bywatell l~raJu radzieekiego. M:e- robotnicy, chłopi i inteligencja. !llte 

Publi.ozność po3.ska entuzjastycz­
nie witała nasze wystlWY. Przed­
staw:ema Moskie\V1Skiego Te:lt.ru 
Dramatycznego, przepojone głąb:)­
ką treścią ddeową, ujmujące wszy­
stki.B rzj.aw1sk.a z zasad~1'iczego, par­
tyjnego punktu widzenia, zdobyły 
sobie cg.romną, sym:]la-tlę po<lsklego 
widza. Powodzenie to n:eZlnie~nie 
nas deszyło, gdyż rOZumieliśmy, że 
6Z1tuki osnute na kanwie doniosłych 
zjawisk w.3iPółczesnych. ujmujące 
wieJik:ie rz.agadil'1ien:a budown:c~·.va 
socjaliS'tyczne>go. odmalowujące 'J;', TY 
cięstwa Związku Rodzicekiego w 
wojnie z Nieu1cami, są szcze.<:(ój'-I:e 
bliskie pOlskim masom pll'acl,dąc:Vln 
i POIi>tępowej inteligencji. 

FakJt ten stanął przed nami l.e 
sZJczególuą W"Jraz:stością. gdy po 
zwiedzerriu wielu miast. po zapozna 
niu s:ę z życiem mie~2L1;:ańców Pol­
ski. uśwladomili~my SOb:0 polęź.ny 
rozmHch odhadowy. który ogaraqł 
ten odJradzający się kraj. Wid:,i~­
liśmy, jak ofiarme pracu.je) l udz:e 
dla pl'zyszł<Jścj, w :mlę bud()'Nni­
ctwa socjalizmu. Niezai'.a·rte wl",]że­
nie na każdym człow'iel!(u radz.iec­
k:m wywiera entJU.z,jilZ!1l, 7. jakim 
eały naród [polski odbudowuje ;iWą 
ukochaną stolicę, widzą·c w jej I)d­
rodzen:u symbol nowej. demo:':ra-

liśmy jej dowody przy każdym spot reslda sill utw()I1'ami współczesnych 
kaniu z Polakami. na każdym pisa.rJ:y rosY.iskich i klasyków Iitel'a 
przed.staw~eniu, [pIl'z,yjmowal1ym erJ- tury ros~fjskiej. 
tuzjastycznie p.rzez publ.icznoŚć, W5.zędz;e byliśmy św:adkam! 
zwłaszcza przy s·cenach. podczas kulturalne.i a.ldywizJl{'j,i narodu, któ 
któryCh padało imi~ w:elkiego' IJi.'O- ry poświęca wolne od zajęć 'Chwile 
dz;J. narodóvv, Józefa Stalina. By- amlltorsikiej działalności artys.j;ycz­
lEm y świadkami burzliwych Owa- nej. 
cj!,! rzęsistych oklasków na cześć Nie ulega wątplhvośc:. 7.e ut.al0:l­
towarzysza Stalina w chwilach, gdy towany i pracow:ty naród Polski 
r:a 5C011:e była mowa o pokoju i osiągnie jes.7,cze wi.:;ksl.e sukcesy w 
be'lipieczellstwie narodów, o UC7.'l- dziedzinie kultury. R~kojmią tvch 
ciach pnyjaźni i s:wcunku. które sul.resów jest ttoslta rzadu Illd·cYw~· 
żywi naród rodzieck: dla narod()\V go o 7..as,poltl,}jenie pot.rzeb kllltural-
innych krojów. n. 'eh szeroldeb mas ludności. 

Z uczuciem w:C'!l,;ego zadowJle- W.vda.ic ~;~ nam, że tournee Mo-
n:a \vspominam nie:iczne , \101ne Cif sk:evrski0go TQatru DramatyczTl.~)'.(o 
prRc~' scenicznej chwile, Idc-cly mil: Odegrało pozytywną roję niie tylko. 
Iiśmy mozllość 1.wi!'{bi(· teatry 1",1- w s)loJmlaryz;owanin pore'\"Ilolncyj­
sltie. Wid7.ieli~my na sccni~ Te3 :: l\.1 nci l'adzieoki:~j twÓ'rcz<tści teatralnej 
Polsk;ego w Warsz.awie dm;kon'11e w~ró(l szno,kiclJ rzesz za})rzy,jażnio­
,vys.tawionvcl1 "Wrogów" GOl'lc ~go IUIW l.m,iu. ale przyccz.yniło się rów­
we \V'i'ip?niałej ob~ad?;ic i intel'n:''''-1 nid dl} :mcieśni~nia więzi l<lIltuf.'l- \ 
tllCji arty,,!ó;v. k:6:-(-v ,;,.;ernie i wni l1t'j rnit:<lzy na!zY'1l1i- kr:ljami i Pl'Z~-1 
ktwie uję;l; twórcl.O~ć wielkie2:!J 1':-1 ~{!)r ~ łl) nas, jak §ilne i trwałe są H .. ię I 
sar.za radzieckiego. SpDdobalc: się' :':~'. l ~r~:" l'e obydwa nasze narOdy. 
num bardzo gra wicIu w.vbitny:n 'IN 7'.":q7kl.1 z M!es:ącem Pogłe-biE'­
artystów !:cen polskich; wysoki ;)0 · ni:1 Pi'" i37.ni Poloko - Radz:eck'('j 
ziom p::JIslciej ~ztuki reż:>"serskie.i. prllZ:l<,:n','m l~rze~łllć nar{}do,,~·i pl)l-

\Vszędzie widzi,~Ji~m:" . .i alt w~pa- :-kin'w rf'rąr'l' i S'ZoCZf'ł'C PlJzdt:'owit~­
niale rC!1iwija. sit; w wolnej :?OISf;~ nia; ::;,'.'c7 · nia chls,,-yrh SlJ!;:cesów w I 
demokratycznej '>7.tul;:<l i lwltur:t, prW:l.iin'l.i i cdpowietlzialne.i pr'\('y 
udostępnion3 pL'7eZ wia:1'I.ę lud],';') I "rzy budO'wie rUll(!amentów SIIc.jI\-. 
najszc\,5zym l'ze51.0m ludności Pl':;- 1 li.zmu. 

noś6 twierdzić, że ",-on Mannstein wojującego hitleryzmu. Do tego po­
w czasie kampanii polskiej zacbowy- trzebny im jest dziedzic hitlerow­
wał się dobrze". Twierdził on to rui- skich "tradycji' i na takiego właśnie 
mo, że akt oskarżenia przeciw Mann spadkobiercę Hitlera wybrali sobie 
steinowi 'vylicza szereg zbrodni po- von Mannstema. T. A. 
pełnionych. przez hitlerowskiego feld ;)00000000000000000000000 
marszałka na ziemiach polskich i 
przedstawia szereg dokumentów 
świadczących, że l\Iullnstein osobiście 
wydawał rl)zkazy rozstrzelania za­
kładników już w dniu 2 września 
1939 roku i że sam kazał nagrodzić 
RS-ntanów, którzy ćwiczyli się w 
strzelaniu do przeprawiających się 
przez San uciekinierów. 

'Nie sposób tu wyliczyć pełnego 
rejestru zbrodni Mannsteina. Jego 
cynizm charakteryzuje wysłana prze 
zell lakoniczna depesza: .,Pogoda su· 
cha. Ludność cywilna zlikwidowana". 
Na procesie pl'zytoczono masę dowo­
dów jego wiel'l1opoddallczości wobec 
Hitlera i zoologicznd ruena wiści te­
~o przedstawiciela Hel'renvolku do 
Polaków i ludzi radziec·kich. 

Brytyjscy i ameTykańscy obrońcy 
von Mannsteina, nie mogąc negować 
faktu, że jest on odpmviedzialny za 

Etektrown\e podokrągu 
Nysa-Opole 
wykonały 3-letm plan 

WARSZAWA (PAP). - Do 
dnia 2 bm. elektrownie podo!u'p,­
gu Nysa - Opole (dawniej elek­
trownie ,,08S0"), wykonały 3 
letni plan pł'odukcji energii cle·l{ 
trycznej. 

Do wykonania planu 3-1etaie­
go W' znacznym stopniu przyczr­
nUo się dGbrzc zorganizowane 
'współzawodnictwo pracy oraz 
coraz lepiej r~wijają.cy się ruch 
racjoll<!lliza.torski wśród robot.ili­
ków poszczególnych elektroW!l!. 

000000000000000000000000 
.................................. ~ło •• O ........................... ~ .................... ......... 

KlDpalnia "Ignacy" 
wykonała plan 3-letni 

KATOWICE. (PAP). Kopalnia "Ignacy" w Rybnickim Zied­
lloezeniu Przemysłu V,;ęglawego wykonała ,y dniu 10 bm. jako 
trzecia w polskim przemyśle węglowym trzylebi plan produkcji. 

Załoga kopalni .,Ignacy" zajęła jedno z zasz~zytnych. czoło­
wych miejsc w polskim przem yśle węglowym przede wszystkim 
dzięl~i s;~erokiemu udziałowi górników we współzawodnictwie 
i stulCil1ll pGlep~c.:ll1iu codzIennych wynik6w pracy. 

Spośród wielu zasłużonych górników szczególnie wyróżniają 
się we współzawodnictwie pracy rębacze: Dusili:., iNiIczek, Porwol 
i Jurc,;yk. 

... 
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Holender nie un1.iał ani słowa po angielsku. 'Był synem drob­
l1'.::go farmera, skazanym na dziewięćdziesiąt dni katorgi za "veta­
nie się w jakąś awanturę. Ataki poprzedzał wyciem podobnym . 
do wyciu giodnego wilka. Chwytało go zawsze \V pozycji sto­
j[,\~ej, co było szczególnie niefortunne, gdyż po kilku lub kilku­
n~tstu podrzutach, padał jak długi twarzą na ziC'l11i(~. Jak tylko 
IvL}cga}y si<; pierwsze dźwięki wilczego wycia, chwytałem m:o­
tłq i biegłem ku celi Holendra; ponieważ jednak dozorcom ni , 
pJw:crzano Iduczy - nie mogłem wejść do środka. Chłopak 
stnł \V cztel'cch kamiennych ścianach cały miotany konwulsjami 
z oczymn vvywróconymi ku tyłowi tak mocno, że widać było 
tylko białka; stał - i wył jak opętany. W żaden sposób n~e uniJ: 
wało mi się namówić wystraszonego cockneya do podanta rękl 
choremu; jeden więc stał i wył - drugi, drżący jak liść, kulił 

si~ w kącie swego tapczana, vvpatrując sic:: oczyma martwymi W sąsiedniej celi trzymano dziwnego człowieka; skazany był 
z trwogi w potworną tvvarz Holendra z białymi gałkami zamiast na sześćdziesiąt dni katorgi Z3 to, że w kuchni jakiejś restaura-
oczu i histerycznie wyjącą p::lszczą· Patrzący biec13.k też nie czuł cji wyjadł pomyje z szaflika. Obecnie stał się zlym, do gruntu 
się dobrze; własny jego rozum również nie został zbyt mocno ;;;epsutym bydl.ęciem, które jednakże w pierwszych dniach poby-. 
osadzony przez los i dziwić się należy, Ż~ dotychczas jeszcze siq t.u w więzieniu potrafiło być uległe a nawet szlachetne. Spraw-
nie wykoleił. Pomoc 11fOj'1, pomimo n3.j12p~zych óc;ci, polegała dzilem., iż wina jego przedstawiała się istotnie tak, jak mówił: 
tylko na manipulowaniu miotłą: wsUWalel1'1 ją pomiędzy krat~·, zabłąk21 się kled:Tś na podwórze cyrku i zauważyl becz!n; sto· 
opierałem o pierś chorego - i czekałem. Kiedy nadchodził kry- .iącą u cl:?wi kuchennych: zawierała pGmyj':' i odpadki z buf'2tLi 
zys, chlopak cl1\vi3Ć się poczynał \" tył i na przód; każdemu jego cyrkowego. Poczuwszy głód, pożywił się z ovvej beczki. "Chlcb 
pcchy]eniu towan;y~zylo podparc:e mojej miotły, nig:ly bow.iem był wcale dobry - upe·,x,,-niał mnie wielokrotnie - i nawet zna-
nie dalo się przew!cl.zieć. kiedy nastąpi straszliwe runięcie na lazłem par~ kawałków mięsa". Zobaczono go. zaaresztowano -
przód. Gdy przychodz.ilo nareszc~e. podpierałem go z całych sił, i 0to jest w więzieniu. 
żeby złagodzić upadek. Pomimo to nigdy nie walił się dość 1a- Pewnego razu przechodziłem koło jego celi trzymając \v r~-
godnie i tVlarz mial stale pobitą o kamienną pod1og~. Kiedy już ku kawałek cienkiego drutu; więziel~ prosił mnie o drut tak 
.leżał, miotając się '.v kO:"",-ul~jach, c:l1ustałcm naii p,.'zez krot<? usilnie, żem mu go podał p'zez kratę. Natychmiast bez żadnych 
kubeH,;,iem zimnej wedy; nie \Yie:lzialem. rzecz prosta, czy mia· narzędzi. palcami. pclamał drut na krótkie preciki i VI ob:: 
nowieie zimna wo4.o było śi.'odi::iem \v3kazsmyl11, \'.1 wlęz;eniu mgnieniu skręcił pół tm:ina solidnych agrafek: km\ce zC\ostrzył 
jednak hr;lbsLwD ErLe zimna woda nnlcżala w tak ch raza:ll er o kamienną podlC'g,~. Od tej chwili rozpoczQkm handel agraf-
uświęconych trn.dycji.. B:ednemu Ho1ell::trowi ni2 robiono ni- kami: dU.i~arczalcm surowego materiału i z3.jmowałem się Spj.'Z2-

gdy nic innego; leżal tdk mokry z godziną lub d'w:e, a poteu"\ dtl~ą, on zaś wykonY\'l<Jl n.botę. PłacHem mu za to nadetatovvy-
wpełzał z wysiłkiem na S\'iój barlóg. lVlogh3nl co prawda biec po mi porcjami chleba a niekiedy kawałkiem wygotowanego mię.5a 
strażnika lub posłać po doktora. No tak, niewątpliwie, lecz lub kością szpikową z zupy. 
czymże ostatecznie jest jeden chłopak histeryk? (D. c. 11.). 



ZNACZENIE BITWY POD LENINO LEON PASTERNAK 
Ullllłłl1lł.'n .......... n ... IIII ... ItII .... .. 

Do Polski 
Znaczenia bitwy pod Lenino I kach pogrunwaldzkich, bitwą, 

nie można mierzyć osiąg- cementującą krwią sojusz bojo~ 
nięciami czysto wojskowymi.l. wy narodu p olskiego z wielkim 
które, rzecz jasna, były skromne narodem rosyjskim, z narodami 
w porównaniu z gigantycznymi ukraińskim i białoruskim. Był 
zmaganiami, jakie w tym czasie to więc piel . _ zy c J Grunwd­
toczyły milionowe armie na 01- du sojusz bojowy Słowiańszczy­
brzymim froncie wschodnim. Bi zny. po wiekach waśni wewnętrz 
twa ta ma jednak dla naro.:1u nej, znowu zjednoczonej, w wal 
polskiego i polskiej 'klasy rob::>t ce przeciwko imperializmowi nie ' 
niczej ogromne, można pO'wie- mieckiemu. Był to zarazem pier­
dzieć, przp.łomowe znaczenie mo w~zy porsko - radziecki sojusz 
ralno-poli tyczne. an tyim peri.::listyczn y. 

PO P~RWSZE dlatego, że PO 'l'RZECIE - bitwa ta sce­
pr~e:: Lenmo~ prze:: fr~nt w~ch<.:)- mentowala krwią sojusz pol­
~l~l t;>ro:wadzl1a najkrotsza l \o\?;'ł sbej demokracji ;:; demokra .ią 
selWle Jedyna .droga. do PolstG. rad:iecką, sojusz, stanowiąc~,,' 
Ty:lko 11 b0.ku l w ~O]USZu z,po niezbędny warunek ::wycięstwa 

, tęzną ArmIą R~d::lecką, ,moz: l~ polskiej klasy robotnic:ej naJ 
było. ,,,Ty.wal:z-rc wolnosc um~- reakCją, sojusz torujący drogę 
czone] Ojczyznle. głębokim reformom społecznym 
PO WTÓRE -.bitwa pod Leni- i budownictwu socjalizmu w wy 
no była pierwszą, po pięciu wie·· zwolonej Polsce. 

•••••••••••••••••••••••••••••••••••• B ył to wreszcie chrzest bojo­

I KOMUNIKAT 
J»iś, w G-tą 1l"000zoicę bitwy 

pod Lenin(l Rozgłośnia. Łódzka 
Polskiego Radia nada w progt'a­
we lokamym o godz. 16.30 au­
dycję, na którą złoźą się autcn­
t~'clZlle fragmenty lH"zemówienla 
Wandy Wa.silewsldej i przysit:gi 
żoluierskiej !poprze~ją-cej bi­
t"cę pod Lenino - nagrane przez 
Czołówkę Filmową Wojska Pol­
&kie-go. 

••••••••••••••••••••••••••••••••••••• 

wv I Dywizji KościuszkO'.\' 
skiej, która stała się kadr,! bo­
haterskiej I Armii i najsławni~j­
szą jednostką \Vojska Polskie­
go, wiernie służącego ludowi j 
narodowi, wojska, które w al­
cząc u boku ~\oVyc!ęskiej Armii 
Czerwonej mogło pod kierow­
nictwem KRNzabezpiec::yć nic 
::ależność narodu, wykuć grani­
ce na Odr:e i Nysie, zapewnić 

Lucian Szenmald 
UIIIIUUIIIIIII.lII1IlUH'U.UIIIUIIłHH 

BALLADA 
O Pierwszym Batalionie 

Dolina i mrok 1nif}dzy nam~ ~ mm~J 
Wstająoe we mgle linie wzgórzy. 

Zwęglonej gorzelni 7wściotrup, ol'brzy/ni, 
Jak szkielet o7crętu po 'burzy, 

I milczą t1'(J,ltSzeje, i czasem z odclaZ'i, 
Jak duch - koczująca armata wypali. 

Na lczgór:m są Niemcy! Na pewno tv tej cklcili 
Przez s,zkla tO.lJn/ClCU}ą noc m.oławą. 

4. może chorqgwie z winą wszYJ sfchó1':;'yli 
P'rzed t.ą, 00 pop'l'zetka nas, sławą? 

Wybadać, co lc1'yją tumanne 1'ozstaje! 
1 pierwszy bcr,talion z okopów potvs1o.je. 

To byli ci sami, co źam oapryski 
Na dlm'i brali 'tO hutach Uralu, 

:ł czola opalił im wiat1' sybel'yjsld, 
A piersi zgorzały ocl żalu. 

Ick r(}ce, spękane od pi'ac, nie zawiodły. 
lck kark ditrigal cedry .śnieżyste i jodly. 

l żeby choć glos przed ataki611l d7'gnąl komus! 
Wytknąwszy 'broń idą 'piechurzy, 

Własnymi ciała.mi lr,IJka~ać zni7.:omo.§ć 
Te:i ciszy, co lm,ys::.lct po burzy. 

Już niebo :m nimi Z((c.:·yna ró,;;oll'ieć, 
I echo ich 7'-j·oll,om lJOda,ie OdpoŁciedź .. " 
Przed 'nimi wyżyna. - 'wtem o~!iem to trzy 'I,1.:(11·s1v:y 

Bluznęły wyloty strzelniozeJ 
Szarpnf}ly sklębienia wybuchów i trzasły 

Przez mózg ce7caem:z; jak bic.~e, 
l aym tyralier',} ze ~(lsz:z;st7dch st'ron obwiał. 
N·itkami knci szyły tcn dym, igły ognia. 

I wsroystko rniltf70. i cisza aż dzi,wi. 
Chlupocze .Mi,ereja po bagnie. 

Śp~C!: nU/j·lu·i , IV okopy u'cisn({li się żywi 
J bagnet pt"d~" i('ca przez bagnet. 

Tam,. w ku.l śwjegot cmin t~'ypływa nad chomł, 
Jak gdlJbll V' .faskół7.:ach. twar,<;; księdw-?rwjol'a. 
'Wstał dzi.d/.. aby c~ala poległych voIUl 'I~bić, 

Lecz spozu, nas z81'wnl s'i(;! podmuch, 
G1'Uchnęl0 pięć setek mo.źd,~ie1·zy i ha.ubicJ 

l dzid/. skolowo,cia,ł i ogłuchł, 

zwycięstwo demokracji polskiej 
i otworzyć w ten sposób no,v'1 
epokę w dziejach narodu. 

O becnie z perspektywy lat 
widzimy, jak ciężka była­

by polityczna i moralna sytua­
cja naszego narodu, gdybyśmy 
nie stworzyli I Armii, gdybyś­
m" nie mogli wskazać na nas: 
własny wysiłek zbrojny u bo~.u 
Radzieckiej Armii - WYZWOlI­
cielki. 
L enino było ,vyra:em daie-

wiada najżywotniejszym intere-I cięstw w walCe i pracy o roz,­
som polskiego narodu, stanowi kwit i szczęście Polski, \V wal­
fundamentalny warunek naszej ce o socjalizm. 
wolności, pokoju i bez,pieczeil- (2 artykułu gen. E· Ochaba 
stwa, gwarancję nowych zwy- pt. "To była bitwa o Polskę")· 

Znad spienionej' Syr·Darli 
i z aułów Kirgizji 
jadą chłopcy do armii 
walczyć w polskiej dywizji. 

Twa.rz z tęsknoty wychudła, 
tylko błyszczą się oczy, 
żegnaj niebo południa, 
żegnaj, mroźna północy! 

Chociaż marsz będzie ciężki, 
chociaż cel - nie od razu, 
broń dostaniesz do ręki, 
polski mundur ci dadzą. 

Hej, zła kula niejedna 
koło ucha Ci gwizdnie, 
niejednego pożegnasz, 
nim się 7..najdziesz w Ojczyźnie. 

Ale z Puszczy Tobolskiej 
i śnieżnego Irkucka, 
z ziem radziechi.ch do Polski 
tędy droga najkróisza. 

kowzrocznej koncepcji so­
jus::u narodu polskiep'o :: nar0-
darni ZSRR, demokracji pol­
skiej z demokracją radziecką· 
Sojusz polsko - radziecki ro 
d:ił się i umacniał nie w gabine­
tach dyplomatów, lecz w ogniu 
walki z bestialskim, barbarzyń­
skim. wrogiem fas=y~to\\'skim, 
gloszącym program h,:ycznego do skrwawiouej Warszawy, 
wytępienia Polaków i wszyst- aby rzucić na metę 
kich Słowian. Sojusz ten wy trzy \ w()!ność, pomstę i sławę, 
mat próbę ogniową zmiennych • , wyrąbane bagnetem. 
losów 'wojny, sojusz ten odpo- Na]krotszq drogq - na front! Kujbyszew, 1942 r. 
~00000000000000000000000000000000000000000000000000000000000000000000000000000000000000000000000000G 

Ze · wspomnien Kościuszkowca 
Ir' C;:;it:aTtą "oc:;nicr naja~rlL! hi/lcrows.{ kIt! Niemców. p(}tln.o·~z;ą się Tęce, są I ~icji. Z pomoc,! przychodzą sąsilldują· 

"iego na Polskę pr::;ys:sedł do nas roz. P il!l' I,L'S i jeńcy. Z al)ieram,. z' sobą, po- CR " nami odd:io:<f.y Ar11lii HUlhiechiej. 

k l D " . 'T l L' ' • :soslrucionc pn:cz ucickajqcych Niemców' w·s1"o·llll·e l'·alC~,I·I'.IJ·, l(·SpO'ZII!.·" J"r~elc. ·az : , . ytnZja 1/11. (U ells::;a "OSCI1/S::;· "J , _ _~ ,_ 
Id 1{',l'TUSza na front". Po c::;tcrech IllUtch "arabiny maS:VllOu'e. skrzynię ::; gran.a- I('ctmy hrew, wsplilnie wypieram)' Niem· 

lruni i wiele innej broni. Pierwsza Ti· C(,·t( . -: -:nJ'r'I(}!,"e'l,,'ch ,':"P.1Ulfis!.-. Olice-I)c~c"'i{('UTlia idziPrtly bić wroga, lmlc;;yć l I l l - -H " 

ni" OkOPÓl~ nippr;:;-"~{lCic ,s ,ie l z.osta;a TOtrie Armii Rarlzieckid z uznaniem U'y 
" lrofność Ojc::;-,,~n)'. Nieliczni. l.-rórz)' zr!o[,rta 1\a5::e odrT::aat p05Ur.t'a]1I. SIę .. . . 7 ' '[. 

l · dl ... f . ,l l " , II ,. ra~a11t <LP "IWSZ"lfI )f)!'alf'r.\W:'P, ZIW, 
:;OS/(I,l (t pr;:;) JfCIlt l ormoz('tlllla I~a.· !{'''lub li.'!ii niemic('f.-;('j·. iller()lt'cl' ('0- ..,. ' . . . . . I . I 

. " . 1 .• 1:". - 'łU' 10 7!l1pa(.(·(~ lU',', !·t.(:{),,!~Hl. pO!irbl. 117C L 
s:.)'c11 Jedno.';te'. IrOj,"'OU:,'C.1. :: ~fI:tlro,'· fai". ~i(' na dm:!; pr.s obrOrlY. I . '.. l I ." l I"/ęitliotcil' IW/OWili sanac.\'';1lrch. To (lIIi 

• 'l' ..,. 'r ł ..... . <.... ~ -.. 111S.t ll1'=C('lPZ ł-t [( II }o·'!alł:"fJ~{, SIJO(. - -
ClIt lmlr:y.z lut nuR. IJ YrtlSZWl1)' lI a Za Il.ll1wl:r()t/l1.'~ .\zcmi"· 1>robo:('011 ~·onrr· '11 l . S l' l u·' P"_.I'. /I' SOj'USZll lwlslw·rad:::ie('/iim 1"ic7deli 

pl':ypicczęUntJ/lny u:s)Jólnie p"zelaną 
T.-rl<'iq żołnieTzy Tad~jeclcich i pols!":ich. 
Tu !I(ldl[ ltajfepsi synowie l!tdn pols /dł!" 
ęo. 'fu pudl mjT. Lachowier:, ofic. C'T 
Armii CzeTU'ol1e,i. Jego dom rodzimlY 
zltojdO!l'lIl się o 7 km. stqd. Tu :.gi. 
1l {'li por. l{alirz(J/['shi. pOT. PaZill5'lii, 
pOI'. S:11Iul('wicz, komuniści. Ide/ole/IIi 

' ,. r: . . .... . . j • O,'ł. flCy 1 • {/;, 1I1 1!tfH fi. po: flot}' 
clJocl. KWT/lneh - fi" arS~({l('U. arabem łdo/,,'c utracone n'sle I ol~[(cl,}' cJ,(),,::; ro:II'OZ do/p,j,in. An:/ii C:em'()' d1'O<!(' wyzwol{'llill lwlu polskiego. To 

i. Tr)'gllbotl'O. Pr~eclf()d~ily OrLe z rąk liC)' ,,"en. C {)Tf]O))u. l D.m:;;::" I<":twlw!a olli. glosiii tvi:;ję non .. !'j Polski. Ich /ln:e-P/'zeja:'danl y przez :;(>m.ię smolclls7'ą" , 'Ibl ' . . 1" , ," 1 I . l 
aIJ rq., . r. IUI SH} ,'()mec PLPI''U'S;;(!!?O su oJ'" zadtUlic 1>IJ)'o:l'~ i uda. ię ilU zaslli. Gil a .1'1"(; me posz a lIa marne. Pierw .. 

na której okupant ' panoszył się blisho dnia boju. I u' 1/0C)' nie próżnu.jemy, .'~a i dmga arntia Odl'od::;mu~g() Woj .. 
du;a lata. Spalone miasta i 11 sil', O!!/'07n D . l ::on." 1I')'po':::)'I1I'I,·. Zlu:orcI11,' /las ()r/,l=ia· 

~ Itnwcnianly zdobyle poz,)'cje. ;:Il? ni ty Annii Radzil!chipj. s,~~. Pols!dC'go ll. boku A:mii Raddec. 
zniszczeń. budzi smutne refleksje. A jak sfl7liwt"iusze pod ogniem art)'leryi<kim h/f'J pr:e,~zl(l ;:Lf~VCU':S"o bOJolc)' szla" od 
wyglątlajlJ, nasze min ta i ,l'ios1d? LC."'WS:ą TlUmych i ;:;ahityr/J. 'fransparertt H ol.o::;e siplecl,im z na-\ T./!:;illo do Berlina. 

T d l 1 ]3-P{:O nasilCIlic boill jeszcze lJ(u'(hiej [li.~p,n: ,.Za rws::ą i n'" .. :" l{·olrlO.5ć·' lu Ś 
'am. g ~ie ',itleJ'o!l'C)' nic ZI,t.r::)' i dr' . l" , J' ł kftt Fra"ncJ"s"'ka -J·etI.'k 1c=rasfa, zacz)'7I(,my odczllu'6ć brak aml(· /)0 "e/lCIIO lUt zll'mi smo "/ls,nrj zosIa li:" • .. W'O' 

wygnać lub u )'n ;s:;;c:,vć [/ldnn.ki - ll')'· 

cllOrl::i ,l1am OT/a rtaprzef'iw. • ....... •••• .................................................... + ••••• u~ .................................................... ~ .............................. .. 

lHta. olJClarOtrll,ie czym może. chce 11' '12 
teT! sposób ll'yra:ić Slt'ą syll1 patię u o 

If" ()jska Pols!.:ipgo i lWJ'(){!ll polskieg/l. 
"SImTej u'am H' Pols:;n!" - u'uloją za 

pai'(ł'zi'er'ilika 
u: 1~""IIII!I'''II ·II "~II''~.ltl ll<llI~ tnl!Jll<liIIIIll'M1 '\I~illllll'I! I ,il l~I\ III IIIII\IIItiI·11 1I 11;n\l!lllmlillT\liI 

1GI"Ii:I;'IU 'l al~ 'lIirJ:l :Ul 1'Ii! 

roku 1943 
nami. 

T,alr. my zollłipr:;e l.-ościuszlwuJsc.'·, tli .Len:n?. I 'Ty:alier~ idą na ślepo . ~ po-
NIgdy me zapomniana noc przed lu \vjdzema tylko dym, zmtesza-

na przyjaznej 1Iam d.emi: bronią olrzl·· pienvszym bojem. ny Z tryskającym w górę pias-
numą od rz"du rnd;;zecktego ll'.\'{{'a1czy· p . b' J" 1 . . hem 

" 'd · l' . l d o 1111" le przewa aJa Się emwle' . 
my It boku ArmII I,a zlec fU! 1 (rogę o kI b . k h d··ł·· d To nie gar"tka śU11ałycll idzie .. ,. . - ę OW1S a c mur, o S an1aJąc, o ., 
Pol~"l: . Z~r~ila l uc!Cnk~ And"I'~a llIe l czasu do czasu jasno świecący do ataku. To cała Polska ruszyła 
sll1mbl tm//!nw Pora~·a. Pterwsza. fO/'/lla· księżyc. na Niemca. Idą warszawiacy. po-
cja OdrodZ()I{l!go l!' ojskll Pols/ilf'lO - N d'" h Z dk znani a c'" łodz'anie krakowianie. . . oc prze ll\Vl11e CIC a. rza 'a ". J'.' • ' . , .. 

to nOH·e l/lrlOl1 (, 1>'0.1.<1\'0. ld:zem,v (lo tylko za>;zczeka krótko, nerwowo, I Ze \\·szys1.1nch mIast. l zakątkow 
/t'l·n·; z n/lj~=cli('(! hillprolcs1.-im . . id:ie.: a'utomat lub \\o'J'pryśnie POjedYJ1-j 
ttl y do u'alh o ItOIl '1! PIAskę· fJol~h:,: l,ez' czy sirz",ł i świecąca kula poleci 
hapi/alis(ów i O bszll m i,/ców. (J laką oj· I \V przestworza. 
c=yzlz~ Ida.'nie lJęd:;jp/tl)' się bić. ,\'a Teren między na.'lzymi a nie­
na:; czeka cały nanlu. I mleckimi okopami jest zJekka ~ó 

Nasze zadanie bojowe: pr;:;efoTsoR'ać rz:ysty i te ~wi.ecące ~uJe. rykQsz~-
I'zee-l-" llz·cr~J·ę -aj'ąc' 1'·S/·e Pol-uc/,,' i tUJąc o pagorkl błąkaJą Się nad Zle 

"',' ~. ~ ,. ' . -. ' mia 'ak świetliki. 
TrygrLbowo. Są to wdama 1llelaHlJe. • J '. 
Sieme,' ,~tu'oTzl'li Tla r:ece Mie,."i .~i [tle W. okopach. r?zsradł~zy S!~ gr.u-

.... ,. I l· pam. rozmaWIaJą po CIchu zołl1le-ullIocmemu. H')'lJudou'"f, u'zelo ,:roWe I· 

niem. Ten cichy i zawsze opana­
wany ofi<:er jest dla nich wzorelU 
oficera i towarzysza broni. Pójd" 
za nim dokąd tylko zechce. 

Zostaje ranny. Nie opuszcza po-t 
mimo rany oddziału i jeszcze dwu 
krotnie wiedzie go do szturmu na 
niemieckie okopy. 
Po\vtórnie trafia go kula. 

rze; 
/lie rO!fÓIl' ·stl'celeckicl!. :at1l;tlO'IHlli po· 

- Psiakrew! - wyrywa Się jed 
Tlł. Imló,ltKo /Jrzc.<zkÓd kolczast)'ch. Pip· 

nemu, Zacząć by n'ireszcie. Dener s:v i hanTl\' ZI~·i{I.(1 [Jr:\"1lOsi, pipJ'I('$z(, 
IIWarszawskoje Szosse" 

, . l , . . . wuje to czekanie ... 
wiadomości o TO;: o w/carl/U TlH'pr~.\··Ja· 

cicla. DOHÓ!1CY mldd{lłóH' In·dają 'Wskazówka zegara powoli zbli­
ostatnie rozlw=y bojoll'~. OficerOlcie po' źa się do godz;ny szóstej. Jeszcze 
lityc::ni uwijają się I!' nhopach. pr::echo I minuta, jeszcze pół ...• 
dZll: od plutonu. clo pll~I, a71l~. sP:Ul(,~z(I·1 I nagle .. ; 
jq, c:y k~żda rll'tt~)'na z. ~;azd)' zolnze,:: l - Ag~n! 
zno swoJe ;:;acl.arlle bOJowe. ..PI';:;ebtc z - OgnIa! 

Polski. Idą do kraju przedziera-l Śmiertelnie. 
jąc ~ię. przez nie~ni~ck:e trupy. Roman Paziński był iroboini­
Idą s!l1~al? ~byt slUlało --:- wy- kiem. Z tych najtwa't'dszych _ z 
p~'ostowalll, Jak na paradzle. Do Zagłębia Dąbrowskiego. I był ko­
dla~ła z maskowan:em! Tak prę- munistą. Wierzył najgoręcej, że ta 
dze]. Polska, o którą szedł na śmierć, 

A gl'G.}ą arnwty, a d/Ulnią, a 'wctlą ". 
I znowu podnosi si~ piel'ws<:y batalion! 
Wstał '1na,jor Lachou·icz ob'ol .. p1'zed szeregiem, 

Pistolet 1n'U w "ę7cu Z,,(;i,y.ylql . 

drogę do Wi~ly, I~ap/':eciw. na~ . ci, Rozlega się grzmot potężny, 
~o stll;oTz:vh . M~Jaanek 1 ] r(!bllll!~,~' od ktÓ!'c<:!o ziemia drży. Rozpo­
I.rze~ namI lIa]krots=a d.r~ga do Polski. ' częło się przygotowanie artyleryj 
Zolnterze dobrze TO ,Wt1neJą le ~lm('(l. sk'e ... 

C~Ś krzyczą, bo w;dać usta sze nie otwartą bramą więzienia, nie 
roko rozwarte, ale w piekielnym Berezą przywita go, że da mu 
jazgocie wszystkich rodzajów bro- możność życia ' jako pełnoprawne 
ni, nie rozróżnisz co krzyczą··. mu obywatelowi, że w tej Pols::-e 

.. "' " ci, którzy własnymi rękoma, 
"Na szturm, bT(f,cia! 8io,d kilofflrtnlta o siedem 

Jest dom, ktÓ1''Y byl m·i kolys7.:ą. 
Tam żona, ta'll~ synek to 1"umionach jej plac.-::.e. 
l was czeka domJ o żolnierze-tułac,:'p!" 

1 powiódł i pop1'zez transze.ie niemieokie, 
Płomiennym przewodził im ciałemJ 

l wiódł ich na drutYJ na gniazda stn:.eleckicJ 
Na twierdzę, na śmierć! Ja. myś'lalemJ 

Ze serce wy'buchło mu, pełne OJczy,zną, 
A to w piersi granat się gorzki rozbłysnął. 

Żolnierskie podniosły go ręce niechybne. 
N utarcie się dwoi i troi. 

Na WZgÓTZU. m.elduje od ran blc,dy Hubner ,' 
"Zdobyliśmy wieś". brak .. naboi ... " 

Paziński trafiony w śrniertelnej 7c1'wi 1)ada. 
Poległych już liczyć przestała gromada ... 

Generał poz01'nie spokoJny, lecz 7o'tt'i 
Bez tchu każdy t1'zas7c w telefonie. 

Odwody' na odsiecz pienvszem1t pu.17co'toi! 
1) Pchnąć czołgi do walki!" - l słonie 
Pancerne wylaż!!: z krętego parOWlt, 
l pierwszy batalion podnosi się znOUil1, 

I krttszYJ i łamiPJ i depcze) i wali, 
Dopada, sztnl'rnnje i bierze! 

W Trigubowej pocl :io.btcniami zosłali 
Ostatni zabici żolnie7·ze. 

ZostaZ'i ochraniać tu strzechy i progi -
Metr tej co do kraju prowadzi nas, drogi. 

, Front, październik 1943 '1', 

12 października o godz. 6·ej T01l0 zie 

milI zadrżała. To artyleria radziecha 
i pols/w /'ozpoeyrwją d,ial111lia. /11"= )'­
gOlOwują lwtarcie dla piechoty. Nu 
zflak rakiet\' U'I'ZlIaczone ba1olioll)' pod· 
noszą się a~ atak/!. La/Gil/l[ T;:;l!cajq się 
/wpr:Ód. Za wolność! Za lud! Za 
TJ7ar5zawl}! Naprzód! - padają słO'/./.'u 
komendy. S", pierwsi zCLbici i rWlJIi, 
aJe iołnier-::e ich! UÓl..lŹ naprzód. Już 
dopadf.lją 01.opów". i bagnetami nClcie· 
mjl! na opiel'Ujących się jes:;cze ;:;ucie-

* 
Na stanowisko jednej z kom 

panU wpada kpt. Hiibner, zastęp 
ca dowódcy pułku do spraw poli­
tyczno-wychowawczych i podnosi 
żołnierzy do ataku. 

Hurrra! 
Piechota posuwa s: ę tuż za wa­

łem ognia, który co dwie minuty 
przesuwa się o dwieście metrów 
naprzód. 

-:XXIOOOO~~OOOC!lOOOOOOOOC~ooo.:! 

! " ... WYP.9.ją~ b9.W~"d~,ld~L? r~Je~ki"O. pol- ! 
§ scy żołnierze oddziałów piechoty. Dywizji lm. T. Kościuszki i ~ 
::~ czołgiści form8c:ii Jlancernej im. Bohaterów Westerplatte, przer ~.; 

wali niemiecką linię obronną Vi' rejonie miasteczka J.,. i zdecy- -

.~::. dow~y.m] ata~i,cnłl ~YIIk)~:rli .. Nie t n1CÓW IZ dki~lmhm~ejscow~ści.bN(}!oe- _~_: 
przy]aCle pon1os WIe le s~ra y w u zlac l sprzęCJe J-
wyro. 

'Niemieckie próby zatrzymaniu gwałtowneg'o natarcia piechoty 
polskiej przy pt>mocy wielkiej ilości nurkujących samolotów 
oraz kontrataków, wspomaganyc!.l przez działa samobieżne "Fel' 
dynand" i czołgi nie odniosły skutku, Kcntrataki lliemicckie zo­
stały odparte z wielkimi dla Niemców stratami. Hitlerowcy nic 
wytrzymali ognia artyleryjskiego i ataku Polali:ów na bagne­
ty ... " 

(Z komunikatu RadZieckiego Biuro Informacyjnego) : 
~Y~'XO~~xoxa~~~~~~~~~~~ 

Pierwsza wieś zajęta. Niemcy 
w popłochu pozostawiają broń i 
gromadnie _ .:dają się do niewoli. 
MlędZy n:mi jakiś oberleutnant. 
Prosi naszych żołnierzy: 

- Nie róbcie mi nic zlego. Pa­
miętajcie, że sam oddałem s'ę do 
niewoli. 
A cały trzęsie się jak w febrze. 

Kontr;:.' ::.l~. 
Celowniczy CKM-u F';~iol. krzep 

ko uchwjciwszy za spust, zieje ży­
wym ogniem prosto w pyski Niem 
ców. Z boku bije na niego nie­
miecka rusznica przeciwpancerna, 
lecz chyb:a. Kisiel nie zwraca na 
to nawet uwagi. Dalej spokojnie 
i pracowicie rozsiewa śmierć. 

Rusz.nica drugi raz strzela. Tym 
razem. niestety, celnie. Z ręko­
ma na 'spuście oddaje Ojczyźnie 
swoje młode życie celowniczy Ki­
siel. 

Lecz niemiecki kontratak odpal' 
ty i wieś pozostaje w naszych rę­
kach. 

Ppor. Roman Pazi!'Iski, oficer po 
li tyczno-wychowawczy. prowadz~ 
do ataku swoich chłopców. Żaden 
z nich nie zawahał się, choć Niem 
cy przywitali ich morderczym og-

krwią swoją serdeczną dźwigną 
ją z upadku, będą nie pariasami, 
a gospodarzami. 

Nie zobaczysz już, Romku, Pol­
ski! 

Taka ci się ona buduje, jakiej 
chciałeś. Wielka i spraw' ecl1iwa. 
Jest w tym i Twoj a zasługa -
ofiara Twoj.ej krwi, Twego życia ..• 

* '" '" 
Atak niemieckich czołgów. . 

Z otwartych niemal pozycji strze 
lają z msznicy pancernej dwaj 
żołnierze sowieccy. Jeden z nich 
zostaje ciężko ranny l nie może da 
1ej walczyć. Widzi to nasz żołnierz. 
Podbiega, odciąga !'ttnnegQ C'zerwo 
noarmistę, a sam kładzie Ślę na 
jego m iejsce. 

,Tuż do końca boju tak strzelali 
razem. Z jednej strony rusznicy 
widniał hełm z orłem, z drugiej 
- hełm z gwiazdą. 

Na pożegnanie nie powiedzieli 
sobie nawet imion. poco? Byli 
tylko dwoma żołnierzami, służący 
mi jednej sprawie. 

Tylko mocno uścisnęli sobie rę-
ce ... 

Stefan Rlimcfak \ 
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tkacze z PZPB Nr 6· 
1I111I!111I11!!!IIIIIIIIIII!IIil Odwiedzinq u zHlqcięskich ze§/polów 11111mllllllllllllll~11111111 Wł.aściwy stosunek do maszyny 

- Gdy ona wyuczy kogoś, to już Zaraz wiedziała, że o nią chodziło, 
w'adomo, że będzie dobrym facllLlw choc:aż gazety podały myln:c, iż pra 
cem - opow:.ada tew. Don der, !)::ze C1.łje ona w PZPB Nr 9. Zna dob:-ze 
wodniczący Rady Za..1dadowej PZPB wartość swej pracy. - Dotychczas 
Nr 6. - Od 1D45 r. tow. Bańlww- o niej nie wiele mówjono. Sprawd 
sl,a wysZlkoJiła nam 613 młodych tka jest ca~kiem jasna. 
czy. Przysłużyła się w ten sposób - Zawsze pracowałam jednak'1-
dobrze nie tyL1;:o naszym zakładJm, wo - opowiada, a wszyscy dok.)ła 
lecz i całemu przemysiowi. skwapliwie przytakują. - Dla 

- Bo też nie każda tkaczka ma mnie "ekstra" jest nowa tylko z n:n 
taki dar, jak BaJ'!kowska - przy~'1- wy, bo bezblędny towar wyraDi'l­
kuje doświadczony majster, ob. łam już dawno. Dlatego też naog6ł 
Arlamczcwsld. - To jest tkac.-:ka n:e 1;Idawało m: się zdobywać re­
,.od urodzen:a". Obrol'na, pręd',-ł, kordow w dziedzinie ilości. Dopi.~ro 
j"k iskra, a zapob:egliwa! Nie-::h odkąd nowy regulamin wszedł w 
t}lko coś się w krośnie 1P0psuje. ~o życie. poczułam odrazu. że teraz bę­
Z:lr:tz podnosi krz:"k! Już ja mó,:{ł- dę mogła wykaz::lć swoje umie,iGt­
bym C)Ś o tym powiedz:eć - uśm:e ności. 
cha siG pod siwym wąsem sędz:wy " '" .. 
majster, - wszystko muszę rzacać Tow. Ballkowska zgłos]a s:ę cio 
i śpieszyć do n:ej. konkursu w końcu sierp.,)l1. 

przybiegła sama gdy tylko dowie:l:~ia 
ła się, że rozmawiamy z. tow. B3il­
kowską o "tej nagrodzie". Spieszy 
teraz powiedzieć jaką to było dla 
niej ogromną niespodz:anką. Gdy 
IPrzystę:powała do WBlPółzawo.jn:­
ctwa nie spodziewała się, że właś­
nie ich zespól uzyska pierwszeń­
stwo, i, że w ogóle będą jakieś na­
grody. N:ektórzy przecież śmial: się, 
że to nieprawda. A tymczasem 
taka radość! .. 

wet kierowniczka zespołu, siostra 
jej, tow. Michalakowa, nie moze 
jej dorównać. Dobrze pracują tt:'Ż 
pozostałe tkaczki - Urszula Barto­
silt i Bronisława Zasina. Na pyta­
nie, czy są zadowolone z nagrody, 
odpowiadają: 

- Jakże by nie! Przecież to nie­
lada zaszczyt. A i pieniądze przed 
zimą bardzo s:ę przydadzą. 

iI· .. 

* Wspominaliśmy niedawno, że kon 
kurs zespołów tkackich będzie poło­
wem nowych talentów. Wymki 
wrześniowe potwierdziły w peln: ~o 
pl'zypuszczenie. wbrew ogólnym 
przypuszczen:om nagrody przyp~ld:y 
mal0 znanym dot~'chczas zespoł·Jf·1. 
Przekonały one tkaczy. że \vy':;lb;\~ 
ich zostanie zaslużenie nagrodlllny 
i zachęciły wszystk:e zespoły do 
wzmożonej pracy. - A ja powiem krótko. Nie zdzi- Każdy lydziel1 września przynas ł 

wiłem się wcale wiadomością, że ze coraz lepsze wyniki, które w 
s)ół Ballko\\" !;:'ej zdobył pier'lrJzq l<ol'lCU miesiąca pl'zedstawi-aly ~:ę 
nagrodę za m. wrzes:eń. Dobrze so- następująco: 107 procent wykona'1:a 
bie na nią zasłużył. Tow. Bm'!kow- bazy 58.3 procent ekstry, 41,7 p"'Jc. 
ska jest aktywnym członkiem or,~<l- primy. Na te sukcesy złotyła się ora 
nizacji podstawowej i daje doory ca całego zespołu. który stan·) .vi 
przykł~d całej z~łodze -. koń~zy doskonały przykład wspólprtcy 
d~skusJę klerowmk tkalm, tow. s-tarsz:;ch, doświadczonych tka.~.~~:' 
Clcpluchn. I z młodymi. Na pierwszej zmi<l!!:e 

- Gdy siostra wpadła do mnie w 
niedzielę z wiadomością. że nasz ze­
o.pół zdobył cZlVartą nagrodę - o­
powiada tow. Hllnorata Adami.'\lt, 
~z!onkini drug:ego zwycięskiego 70<::­
,połu z PZPB Nr 6 - zdziwił'l!n 
siQ. czyżby~m~r na kiJkas2t zc"~o­
lów z całej Polski zajęły C7o'\'m'­
te m:ejscc? Trudno mi było w lO 

uwierzyć. Al" w gazecie było .. CI.,Il' 

ne na b'alyl11". a w poniedzidlf~k 
w;:zyscy tkacze winszują nam gui\:­
cesów. Okazało się, że to była pr'lW 
da. 

Tkaczki z PZPB Nr 6 zapow:ada­
ją, :7.e dolotą wsz:\'stkich sił. aby n:e 
utracić uzyskanych pozyc.ii. 

Tow. Walenty Jackiewicz z zakladów im. Str.lc!yka 

- Tow. Adamiakowa jest bezkc,n 
kuren2yjna w zespole pod WZgl~-1 
dem ilości i jakośc: wykonania. N.l 

- Skoro dotychczas tak dob~'ze 
,.poszło", to ju± chyba znajdzi;.!my 
się na jedn~'m z tych p:ętn;j3~U 
pierwszych micjsc - zapevm:a;q. 

Ano, zobaczymy. H. Sam. 

- Żeby n:e nasz przemysł i nasze 
maszyny, nie mogły by pracować 
fabryki włókienni.:!ze - lubią C~1W'l 
lić się melalowcy. 

Nic dziwnego, że to samo m:Jwi 

A ol~ zjaw:a s:ę. głośna boha·;~r- pracują tow. tow. Stanisław Hajól!lk 
ka :.Szos!ki bawelmanej", tow. Apo i Joanna Milczarek - oboi e młodz:. 
loma Baukowska. Drobna. szczupła. lecz przy krosnach daj l). sobie zna­
gładko lI~zcsana blondynka. Tw~rz komicie radę. Tow. Hajduk - to 
młoda mllno 25 lat, spędzonyc!1 w UCZCI'! Bańkowskiej. Czwarta czh:1-
fabryce przy warsztacie tkackim. k:ni zespołu tow. Maria Wasiak 

Wpłaty na budowę 
Centralnego Domu PZPR 

wyrazem naszego stosunku wobec Partii 
Najwyższy czas uregulować zaległe należności 

Tow. Apolońia Bańkowska, kierowniczka zespołu, który zdobył I_nagro­
dę w wyso]mści 70.000 złotych 

Akcja zbiórki na budowę CEl\"TR.\LNEGO DOl\iU PZPIl dohie­
ga końca. Spośród 11 dzielnic p artyj nych naszego mia'lta na czołowe 
miejsce wysuwa się dzielnica śródmieście kończa swe wl)laty rów-
nież dzielnice Baluty i Fabryczna. ' , 

W y:uienione ,dz ielnice zawdziqc.za~ luh. kole.iarzc pokryli w 100 procen­
J'~ p011lyslne l'ezultaty z.bIOl'kl Łath swe deklaracje, obecnie w z\\'iąz 

temu,. ze ~owarzyszc pełnomocmey ,~ ku z zakol1czeniem akcji zbiórkowej, 
orgamzacJach podstawowych potrafl podpjmą jes"eze dodatkowe dekla­
li dobrze .. ul~żyć sobie pracę, że ~acje. Podobne zobowiązania przy­
s~l'awy zbIOrki wyezerpu.ląco oma- Jęli na siebie i wykonali w p1'Zede 
wlano na każdym zebraniu partyj- dniu gwi~ta Pracy towarzysze 
nym,. a skrzę.tn!e prowadzona cwi- z !'. Z. P. B. NI' 4. Nie g~rzej 
LlencJa. umoz.lIwI1n: stałą kontrolę ~plsała si\, ol'P:anizacja part~'jna w 
wplat l podciągam e towanyszy za- Wytwórni SPI'Zętu :Hechaniczne<>'o któ 
niedbujących. si~ w wypełnianiu ra zadeklarowała 220.000 zł, '" r:ato­
sw~ch ZObowlązan. . miast już w dniu 1 palidziernika 
. 'I o::. Pawlak, pełnomocIlIk orga- wplacone kwoty wyniosły 313.000 zł. 

mzacJI partyjnej PKP sklopił towa- Godnymi naśladownictwa są rów-
rzyszy do podJ'l>cia, w rama~h czynu " nież pod tym względem organizacje 
przedkongresowego, zobowiązania o partyjne w PZP'" Nr 37 oraz Cen­
przedterminowej wplacie rat na Cen trali Handlowej Przemysłu Ceramicz 
tralny Dom. Jeszcze 28 grudnia roku nego. 

o ku dalszemu rozwojowi 
spółdzielczości wiejskiej 

Przebieg wyborów do komitetów członkowskich - wykazał wielkie 

Lecz obok tych przodujących orga­
nizacji istnieje jeszcze wiele takich, 
które pozostają daleko w tyle za swy 
mi zobowiązaniami, bądź których zo 
bowiązania nie są 'l'rspółmierne z ich 
możliwościami. 

Przy rozpatrywaniu stanu wpłat 
zwraca uwagę znamienne zjawisko. 

:~~d:~i~siw~~ło~gf~~~h sprawami spóldzfelń wiejskich 

w 50 procentach, Biuro Projektowa­
nia Przemysłu V:nókienniczego - w 
55 Jlrocentach itp. 

Kto zatem ponosi winę za podob­
ny stan rzeczy, czy wyłącznie pełno 
mocnik na terenie danej organiza­
cji? 

Odpowiedź jest jasna: niewątpli­

wie w poważnej mier;o;e pełnomocnik 
- ale nie tylko i wylącznie on -
również egzekuty",p, Komitet ParLyj 
ny i w ogóle cała organizacja, która 
dopu~ciła do takich faktów, jak np. 
w Biurze Planowania, gdzie kierow­
nik buchalterii, tow. Stanisław Ur­
baniak, zarabiający okol o 30.000 zł 
miesięcznie, zadeklarował wszystkie 
go 3.000 zł, a i z tej sumy wpłacił 
dopiero zł 1000. Towarzysz Koziński, 
technik z teogo samego biura, zara­
bia 40.000 zł i zadeklarował już w:ięk 
SZI). sumę - 10.000 zł, lecz w ciągu 
półtora roku ur.egulował ją zaledwie 
IV jednej piątej części. 

Niestety, takich przykładów moż­
naby wyliczyć więcej. świadczą one, 
że mamy w tej dziedzinie wiele do 
zrobienia. 

Na ogół najlepiej w tej dziedzinie Czasu pozost;lio niewiele. Dnia 31 
wY"··ązują si\, ze swych zadań orga- października upływa ostateczny ter­
niz' :e fabryczne, natomiast naj- min wpłat, a w związku z tym przed 

Jak już podawaliśmy, począwszy 1 niorolni ~hlopi żywo interesowali się I tetów Członkowskich wykazały wiei wi",~ze zale~łości wykazują biura, całą organizacją łódzką staJą poważ 
od dnia 18 września w całym woje- wyborami, czego dowodzi znacżna ką dbałość chłopów mało i średnio- zarządy, dyrekcje. ne i pilne zadli'nia. 
wództwie lódzkim odbywały się wy- frekwencja na w:iększości zebrań V!y rolnych o usprawnienie prac i dalszy Organizacja łódzka IV skali 0- Komitety Dzielnicowe, Ol'gani-
bory do I{omitetów Czlonkowskich borczych. rozwój spółdzielczości wiejskiej. gólaokrajowej pod względem sta zacje podstawowe muszą bliżej zain-
Pi'ZY Gminnych Spóldzielniach "Sa· Liczny udział w zebraniach brały Zgodnie z wytyezn~'mi no,,, e "'o sta- nu zbiórld zajęła jedno z ostat- teresować się sprawą stanu zbiórki 
mopomocy . ChłoPEI:iej". Wyb~ry .za- róvmi.eż kobiety wiejskie, które w tutu Gminnych Spółdzielni "Samopo nich mieJsc. Dlaczego? i pracą pełnomocników. Sprawa do-
konczyły Się w dmu 9 pazdzlermka. p~wa~l1ym odsetku ,~yblerano do Ko mocy Chłopskiej", do Komitetów Towarzysze nie docenili oczywiste konania wpłat w terminie zadeklal'o 

Dotychczasowa działalność Komi- mltetow Czlonkowsklch.. Czło.nkow~kich. .wybic.rani są człon- go faktu, że deklaracja sumy na bu- wanych sum na Centralny Dom 
Ob h b h b kS' PZPR musi, jem dotąrl tak nie by-tetów Członkowskich przy placów- ecnyc n~ ze ramac w.y 01'- :owle połdzlelm G11I~nnyc.h, będący dowę Centralnego Domu PZPR jest lo, stać się tematem zebrań i od-

kach spółdzielczości wiejskiej nie by- ezych", było og?łem 43.840 osob, :v Jednocz.esl11e członk.al?,I,l ~wlązl~u ,,,~a zobowiązaniem i dlugiem, zaciągnię· praw partyjnych, a każdy towarzysz 
la zadowalajaca. W wielu wypad- tym 1.906 kobiet. Do nowych Koml- mopomocy ChłopskieJ l ZWląZ1i:OW tym wobec Partii. Z tego niezrozu- .. 

taw. Walenty Jacldewicz, przodf1w­
n:k pracy zakładów im. Strzelczyka. 

- U nas powstają niezbędne dla 
innych przemysłów maszyny, my 
wyrabiamy różne nieodzowne części 

do maszvn. 
Na potwierdzenie pokazuje n:lm 

gładko obrobiony ka walek me~:llll. 

Są to głowice tokarki, stanowiące 

"specjalność" tow. Jackiewicza, ale 
też n:e byle jaka maszyna wyt',va­
rza te ogromne głowice. Pot.;;i:na 
jest obrabiarka i rzuca się w nC'zy 
każdemu, wchodzącemu do sal:. 

- To !Uoja nailepsza przyja·!i,·'ł­

ka - zapewnia mistrz i wesoło Ś\11;e 
ją s'ę jego oczy w szerokiej o .:0-
wialnym \vyrazie twarzy. - To my 
dwoje, ona : ja. pobiliśmy normę i 
wyrabiamy obecnie zam:ast 20-tu, 
22 głowice dziennie. - :: tow. J.IC­
kiewicz mocną dłonią poklepuje sla 
lo we cielsko obrablark:. 
Jesteśmy pewn!, że dzięki takie­

mu właśnie stosunkowi do maszy­
ny, o którą dba i którą utrzym~lje 

w nadzwyczajnym porządku. UZY­
skał tow. Walenty Jackiewicz· tyt'-lł 
przodownika pracy. 
OOOOCOOOOOOOOOO 

Plan roczny 
wykonany! 

· pZPW Nr 41 
Dyrekcja, Rada Zakładowa i pra­

cownicy PZPW Nr 41 w Pabianicach 
meldują, że w dniu 8. 10. 49 r. o ga­
dzinie 16 zakłady wykonały roczny 
plan produkcji tkanin surowych. 
Zobowiązania załogi, podjęte w 

swoim czasie przewidywały wykona­
nie rocznego planu produkcji na 
dziel l 20. 10. 49 r. Dzię!d ambitnej 
pracy całej załogi, zobowiązanie to 
zostało zrealizo,vane na 12 dni przed 
terminem. l-ach w Kom{tetach zasiadali wy'l.ys- tetów Członkowsldch powołano 1734 Zawodowych. Wszyscy są jednocześ- mienia wynika, że na kilka dni przed W 1111 en sprawdzić wysolwść zadekla 

l~iwacze wiejscy, którzy nie dbali o kobiety, co stancwi b?-rdzo znaczn! nie c.hłopami mało i średniorolnymi. zamknięciem ostatecznym wpłat mo- rowanej przez siebie sumy, zoriento-
. l ł' ł' • d procent Ogołem bowlem do Koml DZlęln temu mamy pełna gwa' żerny znaleźć u tow. MaJ'kowskielro, wać się w jakim stopniu ją uregulo S ' łd . I I dobro WSI oraz c l opow ma o l sre ,. ,- T • - • • • <, rUl- - w&ł, oraz jak naj~zyb:iej dokonać pO Z! e n I a 

niol·olnych. A przecież zadaniem Ko- te~ow weszło 5.609 osobo l'\owe 1'1..0- CJę, z~ nowoobra~e Komlt~ty .Człon- pełnomocnika dla akcji zbiórki przy ostatniej należnej wpłaty. • 
mitetu Czlonkowskiego, będącego w ml~ety. powołano pr~y 802 sklepach k?wsloe będą stac na strazy l!1t;re- KŁ dlugą, kompromitującą listę. 
myśl zalożeń przedstawicielstwem społdzlelc~ych~ 39 ,osr?dkach maszy- S?W chłopo\;, bezrolnyc,h, n:ało l sl'ed Dyrekcja Przemysłu Miejscowego Półtora roku temu llrzY.ięliśmy "Zj"ea'nOCZen"le" 
chłopów mało i średniorolnych Ol'az nowych l, 70 społdzlelczych zalda- 11l0ro]nycn l .przye~ym.!! Slę. ~o ~a~- uregulowała swe zobowiązania zaled na siebie dokładnie określone zo-
robotników ł'olnych, jest wlaśnie o- dach wy~wol'czych. sz~g:o roz\I'oJu społdZle!czoscl wleJ- wie w 44 procentach, Okręgowy Za- bowiązania wobec Partii. lHusi- Praco\\'nicy Sjlółdzie]ni "Zjednocze 
brona interesów mas pracukcego O.stat\1le.,~bory do nowych Komi- sklej. rząd Rozpow8hccnniania Filmów my je wypełnić w całości. nie" zobowiązali się, w ramach Czy-
~~pstwa oraz sprawowa~e nadw-~~~~~~~~~~-M~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~a~~~~~~~~~~~~~~~D"~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~,~nu Ma~wego, ~konać ro~ny ~an 
ru nad działalnością placówek spór- l. 000 m .. II ................................................... 000 wa, w wieku, gdy talent jego n:e produkc~jny na. dzień 30. list?pada. 
d~ielczych w gromadach i gminach. Ostatni afisz koncertowy za- 0

0 
0 0 tylko, że nie osiągnął swego ze- Wszys~loe ~ddzlały,. a .Ie~t l~h 1: 

Podstawowy obowiązek Komitetów wierał zapowiedź gościnnego wy : T • k t 00 nitu. ale nie zdołał się należyr::e ~zwall1l~, ponczoszarllla. dz!e~larma 
~tl'.nowi czuwanie, aby spółdzielnia sl~pu, bawiącego obecnie w PJ1-: rzecloncer : i wszechstronnie rozw:nąć, Jest I ~k~I~la, zaC'zęly prarowac .~eszcze 
była pbcówk:!, broniącą majo i śre- sce, znakomitego bułgarsk:l'go • • niewątpliw:e nie małą stratą dla uSllme,.J, aby na c7.~s wYP,ełmc ~we 
dniorolnych chłopów przed wyzys- pianisty _ 'wirtuoza : kompozyt'o- e ~y mł!o I-c = muzyki. Trudno przewidz:eć, LlO ~O?owląza.ma. Od;lzl~ł ~onczoszl1lczy 
kiem bogaczy wiejskich. Aby pocą- ra Dymitra Nenowa, członka ;u- e ~. n z ny 5 jakich zdobyczy doszedłby Kalin JlIZ w dnm ? pa~dzlerlllk:ł zameldo-
nania Komitetu przynosiły pożądane ry IV Konkursu Chopinow- nikow. gdyby dane mu było k011- wał o zakOnCZellll1 phl11U Tocznego. 
skutki, musi on zwracać szczególną skiego. który miał wykonać wł:1~ ~ Państlł'Owej Fiłłlal-monii i tynuować twórczość muzycZ!lą. Szczęśliwym wybralic~l11 losu! k.tóre-
uwagę na pracę spółdzielni, spraw- ny koncert fortepianowy. NiQ- o o Symfonia G-moll jest tych mOl- mu przypadło w udZiale zdjęCie 0-

dzać jej zaopatl'Zenie i sprawność stciy, z przyczyn od Dyrekcji F:I 00 W L O D Z I o liwości utalentowanego komtJ·)- statniego tuzina pończoch, brakują-
rozprowadzania to\varów pomiędzy harmonii niezależnych, w ostat- 0 00011........... • ............. 00

0° zytora dowodem. cego do produkcji rocznej, był tow. 
chłopów mało i śl:edniol'olnych. niej niemal chwili solistę te.so Wykonanie symfonii Kaljnni- Jan Pietrzak. Zarząd spółdzielni w 

Tymczasem roczna działalaość Ko z<lsląpił inny pian:sta:, równid W rzeciej części, przez Li3zta no właśn:e Symfonię Kalinniku- kowa p;'zez zespół naszej FUlIor uznaniu wysiłku POl1czoszników przy 
mitetów Czlonkowskich wykazała, że członek jury Konkursu Chopi- nazwanej: Scherzo - jakby w wa. Wyczerpujący i gruntowny mon ii stało na poziomie d031a- znał to\\'. Pietrzakowi premię pie-
nie stanęly one na wysokości tych nowsk:ego. WQgier - Lajos H"!!' syntezie zespalają się i konccn- komentarz do programu prnf. tecznym. Nie olśniewało co- niężną. (sam.) 
zadilń a w wielu wypadkach wr<,!cz nadi. Zamiana ta - podobnie trują wszystkie cechy i wal'l:'y dyr. Ron1ana Iżykowskiego '-'NilI prawda subtelnościami, niem.1iej ----------------
prze3zkadzały rozwojowi spółdziel- jak i w koncercie inauguracvj- ulworu. n:a mnie od pow1arzania tych ~a jednak nie wypaczało całl);5ci. Urocz:wstość 
ni. Przykładem tego . mo.ż e choćby l1ym. O. czym w swo:m czasie do- Publiczność przyjmowała ar~y- mych informacji. Co najwy;~ej Dyrygent Roman Maokie\\ric~ - ~7 
slużyó ·gmina żelechlinek w powic- nosiliśmy - nie pomniejs.~'yla stę szczerZe i życzl:wie, doma;a- dodaĆ' by można. że przedwczes- jeśli zważyć jego młody wiek, a W PIPO VI Rudzie cie rawskim, gdzie Komitet Człon- bynajmn:ej poziomu koncenu .iąc się naddatków. Hernadi :ch na śmierć utalentowanego k,)~n- co z tego wypływa i skromne (~O 
kowski nie tylko nie interesował się ani jego artystycznych walorów. nie skąpił, wykonując aż .:>i~ć pozy tora {w 33 roku życia} była św:adczenie estradowe, wyv,lIi-\-
spółdzielnią ale również nie zabie- Gość węgierski wybrał sobie na "bisów"! niewątpliwie następstwem c:~,'.- zał s:ę z niełan"lego zadania, o~\-
galo zaopatrzenie jej w potrzebne popis przed naszą pubrczno~·~irl Występ Hernadiego wywarł na kich warunków materialnych, w nosząc sukces. 
towary ani nie troszczył się o ma- piGkny i brawurowy koncert 1'.)~- słuchaczach dobre i miłe wra'i.e- jakich się Kal:nnikow wychow.v- Orkiestra brzmiała czysto. Trn 
s~yny i narzędzia rolnicze. Podobnie tepianowy Es-dur Franc:s7,l,{a nie. - P:anista mógłby śm:ało wał i wzrastał. Ojciec bowie:n, dną rolę akompaniamentu do 
w gromadzie Różyca w powiecie lo- L:szta. Wiemy, czego wYmaga 10 wystąpić jeszcze raz. z własny:n n:ezamożny ,.carski ~7:ynown~~i:" koncertu fortepianowego Li~zta 
wickim Komitet Członkowski nie dzido od jego wykonawcy. jakie recitalem, jak to uczynił osta'nio nie mógł otoczyć należytą op~ekq -wykonano z jaskrawą tend<!n-
przejawiał żadnej żywotności. Zda- trudności musi on pokonywać i w Warszawie. dWllch synów. z których kady, cją niepodporządkowania się Wf) 
rzało się, że w przeciągn trzech ty- prze?\vyc:ężać przy jego odtwiJ.- II. dorósłszy, poświęcił się twór.;zo- runkom akompania,mentu. Pod 
O'odni spół~!zielnia nie posiadała to- naniu. . Pierwszą część wieczoru wy- śd kompozytors!{iej. tym względem za mało ork:cs'.L'a 
~varów codziennej potrzeby, jak nai- Już część l Allegro .. najeŻ0!13" pełniła I Symfonia G-moll ko:n- Młodszy o 4 lata od Wasilja - wykazała powściągliwośc:, szcze-
ta i zapałki. jest świadomie przez kompozyto- pozy tora rosyjsk:ego -'- Kalinn:- Wiktor Siergiejf'wicz Kal:nni:i:<1w gólnie w środkowej części kon-

Obecnie chłopi m,alo i średniorolni, ra licznymi i to różnego rodz;\)u kowa. Starsi łodzianie - mell!- jest również kompozytorem - certu. W sumie jednak 1l:on~e't 
którzy dokonali wyboru nowego Ko- rozrzuconym: trudnościami tech- mani pamiętają zapewne. że gdy znanY1n szczególn:e z utwor,)w należy uznać za dobry! 
lllitetu Członkowskiego, uchwalili jed nicznymi; druga zaś część .ni- w 1915 roku w Łodzi zorgan!?J- chóralnych. tak .. a capeUa" jak i Czekamy na ulubieńca na81ej 
nocześnie wprowadzić \\'spółzawot!- by - adagio} pełna rozlewno~ci wano po wiełkich trudnościac'h : z towarzyszeniem orkiestry. Wra publiczności, łodzianina, Wls'l v·-
nictwo między Komitetami C:do~- i nastroju, łatwo może utJ:al';ć tarapatach ówczesną orkie,'it:-ę caiąc do Symfonii G-moll W~I- sława Kędrę, który w najbli:':s/,y 
kowsldmi oraz sprawujq.cymi fnnkcJc swój specyficzny, romantycl:lY symfon:czną, na inauguracyjovrn s:ylja Kalinn:kowa naS~l",a p:ą!ek (14. X.) grać będz:e utwo 
sklGPowych, w dziedzinie zaopatJ'ze- wdzięk, jeżeli pianista - wY!i::J- koncercie jako pierwsze dzieło się, wśród wielu, jedna upor;:3y- ry solowe z towarzyszeniem or-
nia i sprawnej obsługi kliel1~eli. nawca zapomn: o obowiązku \)d- syrpfoniczne (pod batuta Ta.j~·.l- wa refleksja... kiestry. 

Robotnicy rolni oraz mało i śl'ed- dania myśli muzycznej twórcy. _za Mazurkiewicza) - wykom:.- Przedwczesny zgon Kalinn!ko- Boleslaw Busiakiewicz. 

poświęcona 
przyjaźni z ZSRR 

Staraniem Koła TPPR i świetlicy 
w PZPB w Rudzie w ubiegłą sobotę 
urzą.dzollO tam nader udam~ imprezę 
artystyczną z okazji Miesiąca Przy. 
jaźni Pols!w-Radzieckiej. Tow. Maj­
Cil1'owicz omówił znaczenie naszego 
sojuszu z ZSRR i podkreślił histo­
l·yl.'Zne zasługi kraju socjalizmu w 
dziele wyzwolenia narodów Europy 
sIJod jarzPla faszrstowskiego. Na­
stępnie odbyła się częsć artystyczna 
z udzi::.łem chól:u świetlicow(;go ba­
letu z PZPB Nr 17 i z Rudy' oraz 
miejscowej orkiestry. Do dobrej or­
ganizacji imprezy przyczynili się 
przewodniczący Kola TPPR, tow. 
SlI'ędrak. oraz kierownik świetlicy 
tow. Wojciechowski. • 



Kronika m. RadomSka, T r Z e b a w y d a Ć b e z w z g I ą d n ą wal k ą a I k o h o I i z m o w i I;/f; lJRzĄZei ~ 
!~~~l~l~sp:~~~~~~~a Miejska Rada Narodowa winna podjqć uchwałę o "suchych dniach" ~ .~ 

1949 r. Zagadnienie walki z alkoholi- rokiej akcji zwalczania alkoho- Walld. z Alkoholizmem. Jeśli na żęm na czele. Poprzez akcję Podróżni o Radomsku 
Dziś: Maksymiliana zmem stało się w ostatnim okre lizmu, wet takowy się ukonstytuował 1.lEwiadamiającą o ,<;kutkach u-

W AZNIEJSZE TELEFON y 
sie problemem, któremu \-varto Miejska Rada Narodowa v.: to, jak widać, nie przejawia on żywania alkoholu, poprzez wpro D~:iś poztGolimy sobie na tym 
poświęcić więcej miejsca. Co- Łodzi ma w najbliższych dniach żadnej działalności. A przecież wadzenie daleko idących ogra- miejsCi.t oddać glos kilku obYtottie-

, . 'b' t l ' d" 'ł d ł ' . . k t . l ic { w J'ego s . c' i p lorn, których los rzucil na radom-
-Straż Pożarna raz czę::cle) OWlem spo 'y;:a SH~ po HC ucnwa ę o wprowa ze- wasme w Jego ompe enc.lac 1 n ze_l, pozy lU rzy- szczo/hską Z1ennę. W przeproU"(f,(lz'o 
_ Urząd Bczp, Publiczno w naszym mieście obywateli, niu "suchych dni". Trzeba, aby leży zagadni.enie walki, opraco- kładne karanie "nałogowców", nymz nimi wyu:iadzie padł.y nastę 

"Głos Radomszczański" którzy wszystkie wolne chwile w Radomsku Miejska Rada Na- wanie jej form i metod, wciąg- trzeba walczyć z tą klęstq. nisz' p!~jące zdania, które pióro nc/s;:,cg0 
12 - R. S. W. "Prasa" spędzają przy kieliszku, coraz rodowa poszla śladem Łodzi. nlęcie do niej całego społeczeń czącą zdrowie i życie pijących, 1'I3portel'(( skrzętn'ie zWlOtowalo. 
13 _ Powiat. Komenda M.O. 'dłuższa jest "czarna lista pi.i:~- Wprowadzenie dni bezallwholo- stwa. Dlatego też koniecznością i zaktócającą spokój rodzin. - ' Cieszę się, że rnogę poznać to 
51 MreJ'ski Komisariat MO, ków", którą zamieszczamy na wy ch w znacznym stopnieJ uła- jest utworzenie takiego Komite IVażnym jest także wydanie miasto, które słynie z zan'i.edbanych 

10 
11 
12 

trawników. 
91 Starostwo Po,viatowe I łamach naszego pisma. I właś- twi walkę z alkoholizrriem, ale tu, a w wypadku gdy formalnie zakazu lub przynaJ'mnieJ' ogra- R d k .J • , - a mns o; to .... ztwne mwsto. 
50 Szpital Powiatowy nie te fakty mówią nam. najwy problemu tego ostatecznie nie istnieje, ożywienie jego pracy. niczenia w spożyciu alkoholu Wiele momentów LGrbanistycznych 

163 Pog9towle Ratunkowe raźniej. że walka z alkoholiz- rozwiązano, Wielką rolę mają tutaj do w,~k<"t;>uje 'lUt rozm(tch wielko'miej-
,. J na zabawach tanecznych. A ja- , 

PCI:;C. l11em staw SIę w o )ecnym okre- Dotąd nie słyszeliśmy na spelnienia Związki Zawodowe ski inne natomiast mÓt(J'ia ~I;r~cz 
sie koniecznością. Ił przykład, aby w mieście naszym I i wszystkie organizacje spolecz koś w Radomsku nie było jesz- DOs' odwrotnego, • 

DYŹURY APTEK 
Dz:s:ejsz€'j nocy dyżuruje apte­

ka mgr. Spoza. mieszcząca się 
przy ul. Limanowskiego, 

N d l ' powstał Społeczny Komitet do ne z Polskim Czerwonym Krzy- cze zabaw bezalkoholowych z - Kiedy rozebrane J'l(,~taną T'l~-
ie a eJ jak wczoraj pisali- flery, mo;i:n(t będzie rnó1.l)'ić o lad-

§my, że w radol11szczańskich La małymi wyjątkami. Ba, nawet nyrn RadomskŁ~, 
kładach pracy robotnicy opusz- F·I~ radze k- niko~!lu nie przychodzi na myśl, - Jedyną ozdobą tego grodu są 
czają stosunkowo dużo dni. Je- I a .. JI. . lec I aby taką zabawę hez alkoholu fabryki mebli giętych. Bez nich 
żeli l_~rzcjrzymy lisrj' obecności, Rado'nls7"o byłoby "dziurą". 

k t ł • \lrząclzić, A przecież zakaz sprze J d l' '. d •. 
K I N A: to okaże się, że Mljwi~ce.i nie- 'sz .8 CI i "\f'Ychowu:e - e no omo 'l za na wtęceJ 

K
l_"tl0 1 uspra\viedliwionych nieobecna- ~;j iaży wódki, nic7.y1l1 nie mnnicj placówka kt~lturalna, to cnyvct nie· 

"Wo ność" ul. Narutowi- 1 sza wartości zabaw. przeciwnie, .co. ,za., mało dkt.i!O tysięcy miC8z-
cza 8 wyświetla film produkej: 'ci jest właśnie w poniedziaie'~. W październiku i pierw:;:~.rch się w okupacyjnE!j strefie ~a ziec- . . h d' k' 7''.('rwoW, 
włosk:ej pt. "Tragiczny pościg", L'zyczyny tego nie trudno się j dniach li~top.ada ~a ekr;,a' ,: Ta- kiej w N:emcz!."ch, F:lm vbrflzuje czyn: z nJ~ go b Zl":'(> roz~yw?, - Xajba·l'd.zi,ej tV m.ieście tym 
Początek seansów w dni pOWSZG-' dom:r~leć. dO?lSZCZal1~klego le.na, 'l,Ęl::jdac ?ę- twórczy wysiłek lu 1:::i. tadz.eekich naJezące .Slę 1'0 ?t~kom l chla- 7Ja(}.obają mi się nawicl'tOchnie tflic 
dnie o O"odz. 13 i 20 w n'edz;cl~ l Al')o: lny f kt J l" dZlemy naJlep.sze. f 'lmy radz'e'~IGe nad utrwaleniem Ś'.lii 'ltc\\r'g) po- pom po lch znoJnej pracy. 'i , 7Jie~ki, biega .. iące be.:! .smycz?" i 

b , ,.1 II a. a" \\'lenw. ' t kt' .,' . k' B h t n . t . . t 
i święta poranki o goch. 10 i 12' Gos d' L d ,. II, l. l zarowno e. o1'e me ")'1,.,7 ~eszcze -O]U, ,0 a ('1'('m l mu ,les · m.lr, Reas. ull1u.l·ąC wszv .. stko, co !)o- 7~.,~gancou;. . . 'w po Zle u o\\e] a _',0 l,) .' ; tl ., . l- t ' . ) .,'J'- t' l K-" kt' d . Z seanse popnłudn:o"'e o I'! 18 ,; ?O., '.. . . wysw,e _ar", la \. ez! .,1 Ka ~ cn, UZl1Ull , oremu przewo Z1 we .. , d . l" . CllJ.1Ijani. J'ak wyobrażctJ'a_ sobie 
- 'J" u _ sp "da ' 1 \vyze) pOWIe zle lsmy, raz ]esz- 1 
Cena b 'letów 11" poranki wynosi . rz" . \Van~ J:Sl c Op1e.l'O p~ któI:e \y ub~eglym s~źon"~ c '2<zy- wszel kich pocz~-n::miach .ierh1a tyJ- ' " P'ldomsko en 10 Zat oclpc'wiad{tjq: 
:::i zł, na wszystk;e miejsca. Film godz,.: 16, W{st:<\l czy pos1.ac Ch,:-I 1y Ej(~ WIelkim po.w,?z 'r, E'l11 TY',u- ko myśl - budovla.:; po i·['jj. Major cze podkreślamy, że w~l~a ~ PESYfrllST A - Za. LO lut będzie 
ella młodzieży niedozwolonv, lę przy bufeCIe, by naOCZ11le dno tu w~mlelllC Je wszyc;tkle, znajduje wspólny język z 1"'1 aj 0- '31koholizmem musi W IOCZY" soJ/ie istniało! ... 

. "przekonać sie, ilu obywateli z gdyż l:sta j,cst bardzo dług·a, a fi1~ rem amerykansk·m. !;tórv prÓ;)l1- 'la nowe tory, że koniecznością OP'l'YMISTA: - - Za 10 lat, 'Te-

Adres Redakcji ~ Administracji 
"Głosu Radomszczańskiego" 

RadomsIw, ul. Reymonta Nr 39 

I tego właśnie 'powodu 'rezygnuje my różnorodr:e. Temat::ka -r;]mów je wspólp'l'acować z rad:'.' t'cki '11 "tało się wprowadzenie "su 190 Radomska :inż nie będz·ie/., 
z obiadu w Gospodzie i udaje z~czerpm~ta Jest. z, zycla 1'1\b?łnlj ' sojuszllikiem. Za trJ. z')stajP on je- chych dni". Wierzymy, że Miej- lVlktsto nasze tak, CJ!} ~·nacl.,ej ma 

sl'e do pr\r\"at' . h t :. kow radzJecloch 1 .)>.;I~ Jlam \lDraz dnak zdegradowany i noe"lanv do ~ka Rada Narodowa w trosce o d/I,.zr l}(,l's}J6klyu:y 1'OZ/VOju i nieza '" nyc res aUrar ]1, . . . l . " ., .. -. , zmagan w· okres:e '",'(;lenllVm a kra.iu, gdzie stanie przC'cl l{omisią zdrowie obywateli podejmie od- e~111,e.od t(._;Yl:o'!vied.·zi .pe~ymisty. -i 
\-~ kto,rych wodka .Jest bez ogra- także zapo~naje z C- S ;<'igl:H~,~ia:n: do baclallla dz:alall1o.;e a~,~yame- . l' h ł kt' , . ,. optynttsty,.; l.((;c;dym I aktem zmte-
111CZ0n ' -, .' . pOWlec mą uc 'Na P,. - orą mlesz , ' . ~ . d': .. ' ." l l Z'" , , p:erwszego paósh~/a s:)"jali>it)'cz- rykansk .e]. Nowv kCD1f.>:i'!:mt Zime, ' '. t ,'t. ,ntl" uę .",e 81/0J wyg ąc. mzemul' 

T d ( l
· l .. '" - ccancy naszep'o povna u pO\'v: a- 'IJ~' .. l 7 •• ~ b .. .,. " 

Administracja - tel. Nr 12, e \va momenty a tancl nego, rykanskl postana w '1 ?t'r\\'S{' zel' .' "'". l,u"C .leGllalC S,.yel,e} SltOJ tcy" 
czynna codzjennie od godz. g·ej jest wiele). aż nazbyt wyraźnie Do najbR'rdziej warto;civ';,'ych ';'schodnia strefa \V.oze l·:21 J~,cz- ją z wleIJ\.C). raCJo!:'clą· [Jlqil, o ?Ze 1

/;S<:yscy 7'adorns'Jczanie 
do 16'ej, II mówią, że w Radomsku dzieje fiimów nalęźy .. Spotkanie na Ła ność, . . ( .. W.B. tros;.czyć się będ-ą o to, 

się źle. że czas pomyśleć o sze- bie" - opowieść o tym, co dzieje ,.Spotkani e nad Lah~", które o'· 

Akcja socjalna w I,Jedynce" 
Sumy preliminowane i wydatkowane w roku bieżącym 

glądać będziemy w Miesiącu Po­
głębie!lie Przyjaźni. Polsko - Ra 
dzieck:ej na ekrar,c to cZylmy 
wklad kinematogr,d'ii radzi'e~kje.i 
\\' wal!~ę o pokój. 

o klasyfikacji. gruntów 
słów kilka 

W omawitmiu spraw fabrycz- pl'zed'szl<ola. Prelirninowr\jl1e t.ak 
nych n;e można porn:nąć tak istot- wysokiej ~;urny. a z drug:ej strony 
nego zagadnienia, jakim je. t ak- t~k procento\vo niskie jej \V~'ko­
cja socjalna. Dziś, 'w przec' wień- rzystan ;e, św' adczy na inra wclopo­
stwie do lat przedwojeljnych. na dobniej o tym, że n;e zo.>tcdy zrea­
cel ten przeznacza się poważne ,su- l izowane 'wszys1 kie zamierzen' a. 

\' .. i~c do kOlka b'cż, roku potrzeb­
na będzie iaL:1aclowi suma 546 :'l00 
zł.. którą PFMG N:' l uzyska z 
nie",,-ykorzystar.ych fLlndll"~:' ,\- in­
nych fabryk. podległych temu ::a­
meniu Zjedl1oczen'u. 

, Obok ,.Spotkania :'wd Labą" o­
glądać będziemy ":~.'l'eg 'nnych 
przepięknych Iilm"Jw, które dla 
Ilas. kraju zm' erZ'1. '~cego llO ~(cja­
lizmu, są wSkaZaly ' m dl"~l. l na­

Akcja klasyfikacji gruntów clo­
biega w naszym powiecie kotlca. 
I dla tego wła~nie naleźy, tej nie­
zmiernie ważnej spra\vie pośw' ę­
cić kilka słów. 

krcśleniem wyt',- :;: "J~T:n. ?ilmy 'a- Akcja klasyf:kac,ji ma La celu 
(zieckie bow : 'tl. k3ztaJcą : ,'('yc11')- . u.~,talenie ilości gruntó\\- IV poszcze 
wuj ą , . , gólnych kI'asach, określen;e jak'Jś-

ci, gleb itp, Ma to doniosłe ZU'l.acze­
nie w całokształcie zagadnień, 
z\"v;ązanych z organizacją rolnic­
hni, a w szczególności dla plar.o­
wania i organizacji pl'odukcj,i 1'01· 
niczej. 

my, Czy jednak zawsze są one 1'a- Drugą poz:vC'i~ .. o kiórej mówi-
cjon.altii.e wykorzystane i w gra-
nicach preliminowanych? li~my po\vyżej, ~\Hnowią kolonie Co trzeba wiedzieć o 

Na pytanie to odpowiemy, ar.a- tctl1"e, Tutaj sytuacja j('st odwrot­
lizując akcję socjalną w Państwo· na. Wielkim sukcesem tej akcji 

ubezpieczeniach? 

Przeprowadzane badania wyko· 
rzystane będą przy planow'l.l"\iu 
upraw, melioracji i kontr[lktacji 
rośl,in przemysłowych ora"!. przy 
rejonizacji poszczególr,ych upraw, 

Klasyfikacja gruntów stworzy 
jednocześnie 5prawie-dliwą podsta­
wę do wymiaru podatku i wyru' 
g ,je ewentualność popel'niania 
błędów. Takie .>ą pokrótce założe­
n ' a akcji i cel jej przeprowadza· 
n:a. 

• wej Fabryc~ Mebli Giętych Nr 1. jE·sl udział 212 dzieci robojnicz~'ch 
Na wstępie pozwolimy sobie "'V"zystko lo spowodowalo. żt> ."u­

przytoczyć kilka li~zb z sum pre- non pl'eltm:r,owana n ie \\'"\'starcz\'­
limlDo:v~nych ~~ ~len\'SZ~ ~.l,,~:.~· :<1 i że 1rzeba bylo wyjść' poza jej 
tały bIezącego _o.t.u. ~~]\d~. " j n"D'lice. Fakt ((n z .iednej "trOll\' 
kwot.ę, bo 1 mll~?n 9~~ ty,.". z~'1 ~ ::: .i\V. ymo\,'nie.i św!aclCZ~T o powo­
przeznaczon~ na plzedsu:ola. a \1 f

"
'- '1 'U tej akcji i jej sensie, z dru-

okres. e o l-t')l'vm mo\va "'-VI-orz"-\ .., . ,~, -, ~ ~ .. ' '-('ci i" .~ nilk UCZV, że na przyszłość 
st~n? 293 t):~. zl., czylI m.nieJ WH:: 1r7..: ba pv·t1\'~leĆ o planowa'niu ki 
ceJ Jedną slo~m~ prelJ:n:r,owane:, I "l szerEzvm zakres:e i więkc;-ej La 
sU,my .. ZupelnIe ll1a:z~J p:;ed~ta- 1(C'l. ,cl ~~m~''' . W innych pozycjach 
WIa SIę spra::va z ~kCją 01,5 3n1 r-0 - n'", :'i1t!'.\-a i:,1iśm,' istotnych róż­
wan,a kolo1111 letn,l~h, ~na ktore n;c. ::v.io:'na by iE'5zcze zapytać. dla 
wydatkowano 1 m ,llOn v20 tys. zł. czef(!) ",osunkowo n'e dużą kwol~ 
podczas. gdy p~ze\ndy,~·a.no 1:5~ roz~hodn\Yano na żłohek , al e fakt 
t!s. ~!::A .oto :nIle PozYCJe":41~a z Oj tP:l'\, pC\\T.:'m stopniu ll zależn;u­
kl plellmH10Wano s~m.ę 2.~ y5. z. n'! j =,s'c od u ruchom'enia żłobka 
rozchodQwano ~aleQv;:'e . 1 to 111e r~io·no'.vego i to uspraw ec1liwia 
pełne 10 tys. zł., n~ h1g enę prze- ni c \\'''Korzvstal1ie budżetu. 
maczono 208500 z!., wydatkowa- . . 
no 130700, na ogródki dz;all~o\,<'e W związku ż akcją socjalną na-
_ 20000 tys.. rozchodowar.o - 1eżaloby jeszcze dodaĆ'. że w o3tat-
4 700 zł. J'cdyną pozycją, która po- n'l11 okres:e uruchomiona zost.ala 
krywa się z planem, stanowią V>iy- przy szkole TO\Yarzystwa Przy ja­
cieczki dla robotników. Na po wyż- eiół Dz:eci pierwsza \V Radomsku 
szy cel przeznaczono i wyda tko- ś"\" i el tea dziecięca. z której korzy­
wana prawie lG7 tys. z1. .~t a 50 dz ieci pra.cowników .. J ec~yn 

Zasiłki połogowe dla. matek karmiących 
Zasilek poiogoll'Y u\Vlllnia ko- dzenia <1z.II ,cJ'a. Zasiłek ]Jol 0::;-0 wy . 1.:3·19:lQO dni zasilko\VyC'h. 

I'ic-ty pr::tcu.iące od troski o byt WYP!;lCUUY jest przez ln)ezpieczui Zasiłek pokal'lllow;v st1nowi ]Jl'C 

materialny w okresie połogu. Za- nie Społeczne przez 12 tygoclni. m:ę d:a matel, karmiących piersią 
silel, ten bowiem 1.'lynosi równo- to jest przez caly okres us,taw\.I- 5\\-e Jljemowlęta i wypłac'lDY jest 
wartość je.i pełnego zilr()bj ~lI, obli \.','ego urlopu pOL'Oclowego. pr7.ez okres 12 tygodni na podsla 
czonego na podstawie p]'zeci~tnej Kobiety odbywające poród \V wie 7.;aświadczenia l('kar5h:i: :::0 
placy z ostatnich 1:1 L~rgodlli i szpi1alu lub w zakładzi.e położni- Dla kobiet prucujący(;h w~'n0 3 i 
prz~'sługu:ie każJej pl'acownicy. czym, ],ióre mają na swym lItrzy rówl1o\Variość 1 litra mleka (l;;:ien 
nie otrzymującej podcza,; połogu maniu }:dną In! więcej OSÓ;), nie \Vedł1lg obO\r,;iązuj~e\'<:h cen 

ot.rzymuJą za okres pobytu ' w wolnorynkowych. zaś dla czlon­
nonn.alnego wynagrodzenia od szpitRltl zasilek domowy w wyso- kit1 rodziny pracownika. uprawnio 
pracodawc~'. jeż\}!i była ubezpie- kości połowy zarobku, zaś te, któ n)'ch doświadczel1 z ubezpiecze­
czona pezy'najmuiej przez 4 mie- re nie utrzymują nikogo - zasi- !lia Chorobowego - polo\V~ tej 
siącę \\' roku poprzedzaj~cym uro lek szpitalny, który st.anowi je- kwoty. 

dną piątą. ich zarobku, f~wiadczenia Ubezpieczalni Sp 0-
OOOOOocooooexXXXXlOC(':X)QC ,\V T półroczu br. Ubezpieczalnie łccznych z tego tytułu wyniosły w 

Złóż ofiarę Spolec~ne na terenie ealej Pols.IIi okresie O{] 1 styczrJa do 30 czer", 

\ 

wyplaclly łącZD1e tytułem zas\l- ca 1949 roku 139.4J5.000 złotych, 

na OdbndOWD Warszawy ków połogowych l{wotę zloiych co stanOWi 7.119.000 dni zasilko-
IW 'f 380.538.000, jaka równo\\'artoać wych, 

Jak przebi·ega ona na tererJ.e 
naszego powiatu? 

Powiato.wa 'Komisja Klasyfika­
cj i Gruntów powołała na terenie 
każdej gminy, Gminne KomiSJe, 
które z kolei zorganizowały ;:esp:-'­
ly gromadzkie. Te ostat.n:e doko­
nują w terenie klasyfikacji grun­
tów w myśl szczegóJow;V;!h 1rJ­

f':I"rukcji. 
Akcja oceny gleb nie natrafiła 

na żctdne trudności. Ludność doce­
niała jej znaczenie, udzielal.a po­
trzebr,ych wyjaśnień, a Czę5~,) ",f,' 
\.vet służyła pomocą. To wszwtko 
zezwoliło na sprawne jej p-, "wa­
dzenie i p1'Zyśpieszyło zabiJ.c?p-

Mleka • 
I masła b~dzie doś 

, 
[ Tyle mÓ'wią nam l'czby, Vv. pier- k· ... Należy również przypomn:ec, 

wszym rzędł.'e uderza nas n;ew:;- że d7 i ećm~ do lat 3 opiekuje się 
lwtży.stanic zllaczr,ych surn na S tacja Op:eki nad Matką i Dz;ec- C I S ' Id · I· I .. 
l-l'.ze?i:z1wla .. Ten stan rzeczy wła- I !~icm. zOJ:gall izo\\·ana. przy Ll d7.CI entra a po Złe ni M eczarsko-JaJczarsklch 
ŚCIWle mewladomo czym został r'b et. Na ten ostatm cel l'olcho- . łi 
spowodowany. Wiemy przecież, dowano clotyc ;';~: ,;as 807500 zlo- . • , d' . k . b" ł d 
że dzieo 1~!'ac?wnikó\V tego zalda- tych mimo, że w pl'elim:nal'zu su- usprawni w paz Złernl u zaopatrzenie w na la naszego wojewó .ztwa 
du (w l iczb:e 30) 1,orzy.: · '.: _ - my te] n:c llwzgl~dp·ono. Ogolcm ' , 

Jrsteśll1~' ,y (llil'psie. w ldórym pOJ1~ ' l na nabial uje ;":IIYSZe po- Sery rozejdą się przez spółdzbl 
l{['~'mf 'si,ę 7. podażą. Pl''I.)'ł'!lYUą te~o '1:.;:1\1 islm .ksi- fald, Ż(' noślIość liie w ilości 4, tysiące kg. 
lHlr Z1Ia~ullli(' się 'l,mnił."js'l,~'la i :-.tą(l I1Il1iej jaj sie ul,azujc w SJH'Z(, Jaja - z powodu zmniejszonej 
d:liy woIllor.\'llkowcj, zaś jeżeli chodzi o mleko i produkiy pochod- podaży otrz'.:.'p1 ~1my w ilości 

W PFMG Nr. 1 '\vybrano 
Komitet Opiel(uńczy SPP 

111', JiicjNillol\l'otnk \IIilm~' d.owodr ,,':'l'ubowania" ('('11. co czyni ma-j700 tysięcy sztuk. 
slo, ·'miel an~ ('z,\' SH,\' uiedo ... tf' JlIl~llli dla czlo\1 il'ha In'uc>', 'foteL 
('1'111 raja S"óldz;ielii :\lIt'(""<I ,·slw-·J a.kzll .. .,I,ic'h II"zit,'11l na siebie Il- 'l ~IA~LE:U ~IES:\.JGO,thE.! 
"\lI':Hnli(,lIił' z:wpat n-:ł'lIi" ,,- uubia ł IWn"'IIIII('l1ta, 

Co mie"iqc sprawa zaopatrzeni;;; I ZOW,l c:ki, Piotrków, Radomsko, 
\V Pmi.,,:wowej P'alJryc<' :Mebli i dil1ck;. Adam Pllrgal i Jan Ga- miast 11<1 ObfiZHI'Ze naszego \Vojt:-, P<lbianice i. inne. Dzigki temu 1'0 

' Gietvch Nr 1 \VVbi'81W J\:ornitet Wi'oj\ski l\-ódzLwa jest ternHtem obrad 1(0- dzillY robotnicze będą mogły zno 
Op·.i~kuńr.zy SzkÓł Przysposo'Jie- .!ec1l1ocześnie DH zebr~nill: il ') mi<:ji. kool'd\'nu.i~~cej dystrybucję pa11'zy0 się w mas10. SN. tlv ell'Óg , 

Jlia P:'zemyslowego. Do KGmi Leli ktOl'~'m ukclnstytuowal SH? IV)1'U- clei aliczną nabi;lłll pop'zez sekto- jaja i mleko po godziwej cenie. 
\'",0::21i nvst~pująey oby-,,'atelc: \ et. dokollHno WybOi'L1 stal'o:iy zr i'Y handll! IIs)Jolccznionego. Do lo 
Karol TIJlka, Tadeusz Pustclnil" spala 8Ft oraz wybol'll Sądll Eo misji IVchotl:>:l.l pl'zed1'tawiciele 
Robert r.Iazurkievvic7;. iiVaclllw leżf'll~'kicgo \Y :,]{lacl icgo OSl;i(- hanclhl SIJólclzie]ezc.';o, ponadto 11-

Euznik. Stefan SurmClcki. J~.n Ot nic)'!'o p';\'o!ani zoslali: Anloni d2i;lł w n;cl1 biorq przedstawici,~-
___ __ ___ (;ell:a. Zenon hoza, Tomasz!e parL; polit.\·cimych i c,wllni!, 

Qdpowiedzi RedakCji SI:;,;z. Józ~f il1aćko\\'ski 01':11: spOleCZ11.'1, E;,!nisja ta. kiel''1 h c 
- .\c1am Pur;;"1\. l ::,ię plzC{l';tawionyrn przez sp·ól-

"Cick:'~~'~ ". Do:,;ladnc w ytlllma 2:achn'cm L\.omitelll Opickuil-' dzj elnic ·c''tpotrzebo\\'an.iem. ;,'3-
c,:eJ1ie l' El t)r!i l',Jiczurina i L, '::;enki c.w~o jL.o i cwwanie nad młodzi e ! t-..,.i cl·tlz'la l'o7(11;i .:: ln ik na miesią(; 
zn!,jdzie ObY,wa LeI 'V\7 1~. nUa181'ZP j Z e} i dop ?:n~g.allic jej \" .prClt'y or! l)v.i~zlei·il~l:, Zi,zllac~~'ć należ:>:. ż~ 
"Nowych Drog'·. Stamtąd ~8Z moz Ja l:IZ ~-lc.YJne.l l społecznej, I \V pIerwszym rzędzJC z. rozclZlelm 
na dowiedzieć się, na cz~'m poleg;} Kore~polldellt .. CIosu" lea tego korzystać będą. ośrodki 
ja błędy teolii Morgana, n, i'l. przemysłowe iak 'rOmlł$7.r\w Ma-

:HILlOX LITRóW JILEKA 
W miesil.lcu październiku spół­

clzielnie rozprowadzą milion li­
trów mleka. Jeżeli chodzi (l iwo.­
róg-. to w bieżąc~rlll ill!eSlącu 0-

tlzrmamy ilo~~ \\'ięlmzą niż 'N JW 
przednich miesiącuch, a mianowi­
cie :2·1 Ly~:ifJcC l ćg , 

Okolo 1;) tysięcy kg ~lllietany 
IjO kryjE' zapo trzebowanie zgłoszo­
ne przez sklepy wszystldch sekt·o 
rów handlu uspolecznionego. 

Imcreslljąca wszystkich na.i­
bardziej sp'awa pokrycia zapo­
trzebowal1ia na maslo, wyglą(la 

nie najgorzej. Sklepy spóldzicl­
(Ze otrzymają do sprzedaży 11ft 

bony tłllszczO\ve okolo 1;) lysiąc:y 
kg masla. Te!:lam.e sklepy, zgoJ­
nie z rozdzielnikiem l'Ozpl'owadzą 
IV sprzedaży wolnorynkowej oko 
lo 29 tysięcy kg masla śmietan­
Iw\Vcgo, 30 tysięcy kg masła 
otrzymają IV październiku ch10pi 
za dostarczone do Spółclzit:lń Ml ·: 
czarsko-.J ajczarskich mleko. Ląc' 
nje l'o~cjdz;c $lg w t:, l"enic wo,i '~-, 

wócl?,lwH za pośrednicLwem 11an­
c'ilu uspolecznionego ponad TO ty­
sięcy kg masla. 

Komisja ustalająca rozdzielnik. 

l:abiału ma na uwadze ułatwie­
nie zakupn ludziom pracy w szczo 
gólności w tych ośrodkach fa­
brycznych. do klórych do~vóz ze 
wsi i zaopatrzenie jest t rudniej-
:::;ze. 

\V miarę uspra'':l1ienia skupu 
mleka, wszystkie jego pl'oduldy 
pochodne wytworzone pl'ZOZ Cen­
tralę Mlecza1'sko-J ajczarską jak 
~Jl1ietana, twaróg, ser, masło ~ 

znajdą się w zwięks:wnej iloś.:i 

\V handlu uspołecznionym, przy·· 
czyniając &ię siłą rzeczy ' do ob­
niżenia na te prod ukty ceny przez 
innych .dostawców na wolny ry-
nek, (Sig) 

,1J •• " ............ 1t ..... IłIl ..... .., ................... .), l"''' . 
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Bez foch, monsieur Moch 
PARYż. Jak donosi agencja 

!łzie się "jealI ," i na czyją 1cłaści­
uie korzyść wyjdą te gabinetowe 
Wf o c h ... l o j ki ... 

• 

c France Presse, minister spraw ue­
wnętrzlIych w ustępującym rządzie 
Queuille'a - Jttles Moch - oirzy-
1nał od prezydenta RepubWGi "mi­
s,ję intor·'YItacyjną". Akcja ta tce­
dlug wyjaśnień Mocha, będzie po­
legała na próbach ustalen1a kom.­
promisowego ;,p1'Ogram,u" i będzie 
miała charakter "pojednawczy". 

Kocioł - garnko'\vi 
NOWY JORl(. Na posiedzeniu 

[{omisji Politycznej Generalnego 
Zgromadze1'llia ONZ delegat brytyj­
ski Clinton za7wmunihował, że w 
Mogadiscio (Somali) dosz!o do aH 

tYlOloskich tcystąpień ze St/'O;ly 
miejscowej ludności w zwią,z7m::; 
dysknsją nad pl'zys::lymi losami 

Z kuli rq fiz cz q n a "ty" Prze~j~:~!!~a~i c S R 
Wychowanie fizyczne sport w ZWlaqzku Radzl"eckim szyku,ą się do drogi 

Zarząd PZPN 'wyznaczył zbiórko 

ZnaJąc Mocha, jego reakcyjną 
dzialai,wść z ostatniego okre~nt. 
jego antyludou;e. nieprzcjednune 
!tStosunk:nwllie się do mas pra­
cują~ych Francji - nie trudno 
się domyś7eć z kim ten u,stępujący 
minister spra w uetcnętrznych bQ-

Somali 10 ONZ. 
Delegat b/'yty.iski niby udaje 

bezstronnego i "przygadn.ie" Wio­
chom o tych tcystąpieniach alIt y­
IrlJskich. W grnncie jednak 1'::: ec::; ,/I, 
.fak o(;w'iadc~yl prZetrod,lic,-:,ący 
de lega c.ii ukraińskic} Mall1'ilsld, 
zarządzenia tcladz brytyjs7.ich ~/' 

~ 
Somali świadczą o tym, że w kraj n 
wprowadzono taktyczny stan try­

I jątkOlOy. którego celem .fest unie-
~ liwżlitrienie lndności somalijskiej 

I 
lOyr~tżeni,a .S1rego S'tanowisk.a co do 

PAŃSTWOWY przys,zlos('t kraju. 
TEATR nI. STEFANA J ARACZA Ciekawe, czy Cl;nton sły8.':.al 7óe-

Wychowanie fizyczne i sport czynkowe, w których ludzie pracy dzieckim jest ogromnie popularna. zawodników l i II drużyn, przewi­
są niel'o7.el'\\'alnie związane z codzien spędzają swe urlopy. 'Ve wszystkich Przy g-lośnih,ch codziennie ćwiczy dzianych na międzypaństwowe spob-
nym życiem obywateli Związku Ra- D h" svstemat"cznie kilkanaście milionó~' .akania z Czccho,slowac.ią, na d'dei! 24 
d , k' " omach 'Vypoczynkowyc prowa- J J b K II t B t " Zlec -lego. l'adiosłuchaczy, a liczba ta zwiększa ,111. w, asyme u y " a ory w 

UT uzi się obowiązkową gimnastykę .l·ę z 1'01,-"- na 1'01,-. Poza tynl l'adl'o Chorzo. WJe. . '.. 
n złotych prornieniach słońca ~ .... d I 

\', .. ;pani:Jh! bm'wą. je'lieni mieni się o poranna" gry sportowe, uprawia się poświęca stosunkowo o wieie więcej " rYJ~z _ .repl~ez~nt2.rJI d~ V~tkovle 
l- ' -'I l ' 1" lekkoatletyk", pł'.'wanie, wioślarstwo _', . d '.' :1astąpl \\ piątek, _8 bm. " t J 111 sa· "eJ pOl'ze w .1 o,; (Wie moc par.:ow l ,,' czas~, ~17. np, ~ ~as" na wla O1~l~S(l mym dniu II rcprezentacja uda się 
zielelwów. W~zęt.lzie p. nuje ruch i i wiele innych sportów. Każdy Dom SP?l tO~'ie z zagla,rllcy, ?~WOSCl z 7. Chorzowa cło Poznania. 
radośnie t~tni życie, Najwi~kpze jed- Wypoczynkowy posiada swojego in- dZledzllly kultury f1ZyczneJ l sportu, Zbiórka reprezentacji juniorów wy 
nak tłL1 1l1Y 1110:~na spotkr.c: codziennie na odczyty sportowe, referaty ora;: "n~I ('ZOIla ~,o"tała no_ clzl'en' <;15 bill. na , l ' stl'uktol'", który współpracuje z leka ,,,... " , ,,- -
we wspa11l!1 e wyposazonym w urzą- transmisjc z imprez, spełniając tym stadionie olimpijskim we Wrocla-
dzcnia SpC1l'~OWe Centrab~-I11l\Illskiew nem. Nie potrzebujcmy chyba doda- w rb::edr.inie propagandy i populary- wiu. 
:;kim Pm·k\.l_,KuJtury i V/ypoczynku l wać, że wczaRowicze, rekrutujący się zacji wychowania fizyczneg-o do- Juniorzy wyjadą do Pl'a~'i 28 bm. 
lm. M. GOll'lego. z ludzi zdrowych, ch!,ltnie korzysl,ają nio~łą rolę. IME 

RADZmrKIE P_\RKJ Kn:rFRY ~ z zajęć Spoltowych i wielu z nich po 
większa później kadry za wodnic7.c 

spo:nO,\VYCH 

uJ. Jaracza 27 dyś o tym kolle, 7,tól'y garn7;cY/l'i W odl'(.;':nieniu od nasz~lch parków 

organizacji sportowych Związków 

Zawouowych. 

przygania, a sam ... S (o) m a l i... parki w Zwiazku Radzieckim od,gl"'-' KULTURA FIZYCZNA 
Dziś o godz. 19,15 dramat Juliu~za C ,,-aja niepoślednią rolę w ~ystem!e i 

Słowackiego pt. "Maria Stuart" l w z, wychowania fizycznego wiclomili J-I NA USŁUGACH LECZ. TICTWA 
no\\ej inscenizacji Iwo Galla, z ilu- h 
stl'acją muzyczną Waldemara Maci- . nowyc rzesz obywateli. Wszystkie Kultura fizyczna w Związku Ra-

~~ 
niemal dysponują licznym i facho- I dzieckim ma również i zastosowanie 

sze\\'skiego. , . ." 
Z h 

'l . d t' ., ł 'I :rt ~. wynl personelem instruktorskim we! lecznieze uzdrowieniowe i profilak-
, c'

l 
'tVl ą rozrocz~clab ~r~e s aWle- " • JW • wszystkich dyscyplinach sport,u i: tyc~ne • Lecz'nicze ćwiczenia fizyczne 

ma ni { na sa ę me ę Zle WPUSZ-II QI 121 I spełnia.ią rolę' otwartych dla wszyst- ',~' poł;czeniu ze świeżym powie-
czony. - I' h t d' . P h . . _ śRODA 12 p AźDZli:;.{:-aKA .,~c,~ ~ _!On~w.. ro,g~'am, wyc .o~va- trzem i wplywel~l ~łoń~a: or:;tz. re;;, u-

PA="STWOWY . '~v , 30 n;a flz~c~me,:-o l SPOltU, w Pallcach llarnym trybem zycla dają mezwYKle 
TEATR POWS:lECHNY 14,55 Koncert sok.o\\. 15,. Il\,ulturv l V\vpOC7.Vnkll jest dosto~o- i "1 ' It t' tl ł' , 

i O krasnoludkach i siel'otce MarySI" I d" _,' ,'.. _ ' PO!?l) s ne l ezu ,a y l spo. {~J s'ę z 
l 11 L' t d 21 t I i50 36 ! " " K ' I' , II d' , wany O" szystklCh pOl loku. MH;'- o2"oll1ym uznamem w SWleCle lekar-

U" ,15 opa a ,e . ~ ~I ,- b~.sn M. onOpmC,{le,l c a Z\I?Cl. !łzy i1m~'mi możesz tu, Czytelniku, sidm: 
Codz,lenme o god_~. 19.15 dosk?n" a 115,?0 .Muzyka rll~rywkowa., 10.00. przej~ć zaprawę do zdobycia odznr.-

kOl~le~la M., .Eałuckl~go .. K,lub, ~awa,- f l1;qe:1l11k ,POpOł,lldm?wy. 16:20 11.,'1 I ki ,.G.T,O,". możesz przeprowadzić RADIO ZE SPORTE:\I 
lerow z ud;llalem Ireny GrywlllskleJ, ~ "Głos ma la l'acJonahzatorzv l wypa- I trenino'i na \\'Y~~zym poziomie po 
Karola Adwentowicza i Adolfa Dym- lazcy. z P~'PW Nr 3". 1.6,3,9 (L)' ,.W I ::nać J';,rht:l\vo~V~' ~~iadom~ści z' nau~ Tr:ż JEST NA .,TY" 
szy. r07z I 1'('ę hltWy pod LellIlIO - m~n- I ki pl).'\\'3n12., łyż\\,jar~twa, lub nar l\Iówiąc o masowej pracy różnych 
TEATR "OSA" - SALA ZIMOWA taz dO~lllne~tarny, 16.45 ~L~ Cll\:'lla i ('iarstwa i startować nawet w róż- org'Hnizacji i instytuc.ii na polu krze 

Traugutta 1 n!t~z~~~,~. 16.;)0. (L) "C~, wmto P17:e-1 nych ,zawodach, organ,izowanych dl~, \~ienia l~nltury .fizyc7.nęj "'. ZS.RR, [I 
CH) tac - "CIchy Don Szołoc~o\\ a. ,nrleptow tych, czy mnych gałęZI me sposllb pommąc roI" radIa, Jaką 

Codziennie o godz. 19.30, w nie- 17.00 l\Iuzyka rozryw~o,wa. 17.40 Po- I sportu. ono w tej akl'ji odgTvwa. Poranna Przed wyjściem do pracy i do szko ły OJCIec i syn gimnastykują się co-
dzielę o 16 i 19.30 .. Krawiec w zam- gadanka d~a .młodz!czy z ('~'I,:ll1: l gimnastyka radiowa \;' Zwiazku Ra. dziennie przy g'!ośniku radiowyhl. 
k~'. O~~nie d~. "G~s ludz~ Ja~ In~rum~t mu-I KeLTU~,\ FnVrZNA I SPORT .~--~. --------~-----------------~--------~----------

TEATR KOMEDII MUZYCZNEJ ~~~:~\~~i ~~;~~c!~r.°rta;ul:c:~~ s;~~~ '\rl-I"OvC~Z~~;K~Or,~VCH C"y p C Gward I' a" u rratu' e S!" Q od spadku? "LUTNIA" no-muzyczna w oprac. B. Bu~inkie- '1 - I .' 1l l L - " 
Dziś i codziennie o godz. 19,15 \\'icza. 18.40 "Wszechnica Radio\', u" Ale' nie tylko Parki Kultury i 'Wy " J • 

"PTASZNiK Z TYROLU" kurs I - wykład z cyklu: "Nauka l ,,' I" ., l " l k 
o Polsce i geografia ·Polski" . Hl.OO 'I pocz~'n ':1 są ,rZ,eWll'l e!l1Ul wy~ 10- Drue, a liga pil arska na finiszu 

operetka w 3-ch aktach K. Zellera, Audycja dla wsi. 19.1fi KO'1cert Kl'a- I wama flzyrzneg'o l sportu w ZWląZ- l::'-
Udzielł bierze cały zespół artystycz kowskiej Orkiestry PRo 20,00 Dzien- ku Rad:!icckim. Nie mniej donioslą 

ny. - Crór, balet, orkiestra. ni,k wl·eczol'ny. 20,:'0 Tr.oll .•. <11I·~l·a z 
"'1 przy~ługę wyświadczają w krzewie-

W drugiej lidze grupy pólnoc:tej 
mamy już kandydata do ligi pań­

stwowej, Jest nim klub sportowy 
Garbarnia z Krakowa. W:emy ró-.v-

Drugi zespół okręgu łódzki.ego 

PTC, ma za przec:wnika Ogn;sko z 
Siedlec. I tutaj typujemy zespół 150-

O mistrzostwo drugiej ligi grupy 
południowej odbędą s:ę następują­
ce mecze: CYRK NR 1 Międzynar,)(lowe!?,"o Konkur!'u Cilopi- niu kultury fizyc;mej Domy Wypo-

(Plac Leonarda) pod dyr. Din·Dona nJ\Vskiego z sali "Roma". 21.;~O "Po- Baildon - Gwardia (Kielce) :2:1). 
Naiprzód - Polonia (Przemvśl) 

(3:1). C d ·· dZI'n'le 19 30 w so. przez równipy" - montaż literacko 
o zlenme o go . • 2" 00 (Ł) W' d - . 

b t I 16 i 1930 w niedzielę llluzyczny. -, la omOSCI Zbliżaią sie mars~e nież kto spadnie 7. drugiej ligi: Ogni 
spodarzy jako zwycięzców, tymbar­
dziej, że punkty uzyskane w nie­
dzielę mogą pabianiczanom wiele 
pomóc przed spadkiem z drug:ej li­
g:. Poprzedn:o zwyciężyło PTC w 
stosunku 4:3, 

o ę o gO( z. . , I sportowe. 22.05 (ł.) Muzyka. 22.13 
o godz, 12. 1 ~ i 19,:30. (ł.J) Program lokalny na j\ltro. 2:!.15 

•• r on cert rozrywkowy. Transmi"ja z 

II 
_

Pragi (C't.echosłowacja), 2:1.00 O~tat 

W
• ,.. sko z Siedlec, Nie wiadomo na-o-
Idzew mobillUle m:ast kto będz:e drugim kandyda-

sw)'ch człon!(ów tem do spadku. 

Skra (Częstochowa) - Chełmek 
:4:2). 

Górnik (Radlin) - Tarnovia (2:1). 
Polonia (Świdn.) - Pafawag (0:2). 
Wynik: podane w nawiasach ze-Vlr zwia7.ku z. marszami jesienny- Preten~u.ią 7.,godnie, do tego ~TC nie wiadomo:<ci. 23.10 Program na 

jutro. 23,15 U twory kameralne J ó­
ADlUA (Stalina 1) - "Czarodziej- zefa Haydna. 24.00 Zakończenie au-

slde ziarno", cena biletów po 50 i dycji i Hymn. 

mi, które' maja się odbyć w dniu 16, ~ Gward~a ze Szc,zec !na, Sądz:my. 
om" wz;.'wa ~ię wszystkich zawodni- I ze r7czeJ :aw~d,~l:y zc, szczec,!:~: 
ków, o" "z czlonków zdolnych fizycz-, ~o?z.elą ,lo,," O.,nl,ka, Widzew Je , 
nie, rio hez\\'zg;lędne:;o wzięcia udzia- • lUZ be":l?:c7r.ny., ~ ma nawezt ~7a~~e 
lu \'.' b','h mal',;r.ach. I ~am.enlc SIę 1~'lleJs('aml z B ,urą, ~e-

Pomor7.an!n. klóry zremiso Nał 
2:2 Z LubLni" ,:',1 zmierzy się z :11ą 
po raz drugi. Tym razem gospod:l­
rze pas:adają więcej szans na ldo­
byc:c dwóch punktów, 

społy uzyskały w pierwszej rundzie 
spotkań, 

Najciekawiej zapowiada się mecz 
Górnik z Tarnovią. 25 zl; godz. 16.80, 18,30, 20.30 ••••••••••••••••••••••• 11 

film dozwolony dla młodz. od la~ 7 1 
BALTYK (Narutowicza 20): "PIOtr Uśmiechni; się 

I-szy" seria I; g'odz. 16, 18.30, 21 
film dozwolony dla młodz. od lat 14 

W,u~lkich in~tnJl,cji i pouczeń u- ! sli, wygra z nl.ą w nad,ch~dzącą rl'C-: 
t1zicl:iją kierownicy poszczególnych IdzIclę, Ostalnlo łO~?lal::e u7.,Yskal1 R~domiak gości Garbarnię. której 
~(>kc ji (lo któl'''ch należy gie zwró-/ v.: zawodach .o punk ~ ~zp.rcg zwy- może w szczęśliwym wypadku za­
cić 'j'~k l'ównie~ z"'losić ~1 nich swój C!ęstw, '\,vąlphwym s;ę przeto v:y: bl'ać jcden punkt. Poprzednio -J>ry-

GLOS 
O"<:an LÓd1.l,icgo Komitetu I Wu]e­
wiidzkie!!'o Komit~tll Pol'ldej Z.ledno­

czonej Partii Rohotniczej 
BAJKA (Franciszkal1ska 31) 

Cztcry serca" - godz. 18, 20 
film J~zwolony dla młodz. od lat 10 

GDYNIA - (Daszyńskiego 2) 
Program aktuIIln08ci krajowych 1 
"1 te zagramcznych Nr 43 
godz. 11, 12, 13, 16, 17, 18, 19, 20 
i 21 

HEL (Lcc;ionów 2-4) - dla młodz. 
"Czurodziej$:de ziacno" 
godz. 16, 18, 20 

Ml..iZA (Pabialllcka 173) - "Rzym 
miasto otwarte" - godz, 18, 20 
film dozwolony dla młodz. od lat 18 

POLONIA (Piotrkowska 67): "Piotr 
I-szy" seria l-sza - godz. 15.30, 
J 8, 20,30 
film dozwolony dla młodz. od lat 16 

PRZEDWIOśNIE (żeromsk. 74-76) 
"Dni zdrady" - godz. 16, 18, 20 
film dozwolony dla młodz. od lat 7 

ROBOTNIK (Kilińskiego 178) 
"Ostatnia noc" 16.30, 18.30, 20.30 
film dozwolony dla młodz. od lat 14 

ROl\[A (R"g-owsi{a 84) 

- Po twoim liście, w którym za­
grozileś mi zerwaniem zaręczyn 

chciałam się rzucić z tego balkonu! 
- A dlaczego się nie rzuciłaś? 
- Bo było za wysoko! 

ob~\~'i'i7.kowy uclzi;ł. I daJc aby, ~z:.1l'a zd?łała co, przerwac gl'ali krakowiani'e w stosunku 2:0, 
Zzlo,zC''1ia bęcla. pl'zyjmowane do I ten zw~C,ę~kl pocl~od" "z,koda, ze Gward:a ze Szczec:na będzie ~Isi· 

dni~ 14 bm.' I mecz nledzlelnx zblcgn;e SIę:;;: mc- łowala konh:cznie pokonać Kol.::ja-
J eclnol'ze~nie sekretariat klubu za. cz~m ŁK~ Wło~l11arza z KoleJalTł- rza z Ostrowa, Czy jej się to uda 

wiadamia wszystkieh członków, że mI poznansklml. I - zobaczymy w niedzielę, 

ostateczne przerejestrowanie upływa D~..;,z;;.;;;,i..;o;;.;I~..;o;..l;;...;.i_C;;..:j:.o __ ._ .. ~.~.L_O_Z B 
z dniem 30 bm. _ - -

Sekretariat czynny codziennie z· K k Z d 
gorlz. 19·ej. 

Nr 2 WT.i,}tkiem sobót od godz. 17-ej do I omuni at orzą u 
1. Nast~pujące kluby zostały skre- 3. Zawodnik Borowski (Goncordia, 

Od R d k ' . l ślollc z listy członków za nieprzeja- Piotrków) ukarany został 1-miesięcz e a .CII... wianie działalności: ną dyskwalifi'kacją z zawieszeniem 
Wskutek niedopatrzenia korekty w I KS ZMP. "Z,~ryw". - P.abianice. kary na przeciąg 6 miesięcy za de-

I monstracyjne opuszczenie ringu 
ostatniej wypowiedzi na temat u- . 2. Upomnlema udZIela ~lę następu. przed ogłoszeniem werdyktu sędziow 
chwały Biura Politycznego KC PZPR I J~cy~ klubo~. wr:,azuJącym mało skiego. Niski wymiar kary ferowany 
w sprawie wychowania fizycznego i I ozywIOną dZlałalnosc: został wskutek dotychczasowego nie-
sportu, zamieszczonej w numerze 'VZKS \Yelna - Łódź nagannego zachowania zawodnika. 
niedzielnym opuszczony został SPÓJNIA-Solidarność - Łódź 
podpis autora tej wypowiedzi: pre- RKS Korab - Piotrków 
ze~a ŁOZB. ob. Ejmego. WZKS Naprzód - Ruda Pabian. 

Za niedopatrzenie to przeprasza- WZKS Włókniarz - Zgierz 

Przewodniczący: 

(-) E. Ejme 
Sekretarz: 

my Czyteln;ków i Autora, ZS "Gwardia" - Lódź. (-) J. Janiszewski 

n e d a g U J e: 
KOLEGIUM REDAKCYJNE. 

Telefon,: 
F.edaktor naczelny 
Zastępca rp.d, nac7,eln('go 
Sekretarz odpowiedzialny 
Dział partyjny 

wewn 
Dział korespondentów robot­

niczych I chłopskich oraz re­
daktorów gazetek ściennych 

Dział mutacji • 
Dzial miejSki I sportow: 

wewn.' I 
DziAł f!konomlczny 

, Dział , fabryczny 
h Dział rolny 

216-14 
218-23 
219-05 
254-25 
10 

219-42 
223-2~ 
254-21 
II 
223-29 
216-19 
254-21 

RedakCja nocna 
wewn, 9 

172-31 
K D ) P D t t. ł. 

L6dt, PlolI kowska 70. tel..ł-22-22 
Administracja 260-42 
r.'ział ogłoszeń: Łódź, Piotrkowska 55 

tel. 111-50 l 114-75 
Wydawca RSW "Prasa". 

Adr. Red,: LÓdź, Plotrkowslca 86, 111 p, 
Druk.: Zakl. Graficzne RSW "Prasa" 

LÓ<lź. ul. Zwirkl 17, tel. 206-42. 

D-06515 

"Boberzy" - godz. 18, 20 
film dozwolony dla młodz. od lat 7 VV. fi. żaiew 

REKORD (F-zgowska 2) 
285 zapałki jedną. za drugą, a kiedy napełni pudełko, posyła 

je na Daleki Wschód. 
Wielki Naczelnik, Brodaty Inżynier i Młody Alosza 

zuJi::'vli się do mOl za. Olbrzymia przestrzeń wodna leża· 
ła przed nimi. "Wolga, Wolga" dla młodz. g. 16 

"Ulica gTaniczna" - godz. 18. 20 
film dozwolony dla mlodz, od lat 12 

~TYLOWY (Kiliiisldego 123) 
"świat się śmieje" 
dla młodzieży godz. 16 
seanse normalne godz. 18, 20 

ŚWTT (Bałucki Rynek 2) 
"Przeczucie" - godz. 18, 20 
film dozwolony dla mlodz. od lat 14

1 TĘCZA (Piotrkowska 108) 
"Pan Kowak" 
godz. 1 G,30, 18,30, 20,30 

film dozwolony dla mlodz. od lat 14 
TJ\'l'RY _ Sicnkiewicza 40 -

"Kariera" - godz. 16, 18.30, 21 
film dozwolony dla młodz, od lat 14 

\\'r,óKNIA RZ (Próchnika 16) 
"Potępieńcy" 
godz. 1(i.30, 18.30, 20,30 
film dozwolony dla młodz. od lat 16 

WISłJA (Daszyńskiego 1) 
Kino nicezynne z powodu remontu 

WOLNOść (lTapiórkowskiego 16) 
.,Program skh:dany" 
godz. 16. 18. 20 
film dozwolony dla młodz. od lat 7 

ZA('H~TA (Zgiersh) 
.,Złoty nóe;" 
g0<!Z. 16.:30, 18.30, 20.30 
film dozwolony dla młouz. od lat 7 

Daleko o d Moskwy 
- Waszych nie chcę, dawałem słowo dziadkowi - tyl­

kc swoja zapałka posyłać. 
Prezent Makara przybyl do o!iady Myłwo. Ucieszył się 

Gibelka, przeliczył wszystkie zapałki, ani jednej nie prze­
puścił, żadna nie wypadła, Włoż~'ł z powrotem do pudeł­
ka i schował. Widzieli. że u dziadka w fanzie wisi portret 
Makara, wycięty z gazety, Obok na półeczce stały trzy 
pudełka, W każdym pudełku pi~ćdziesiąt zapałek - to 
znaczy, że stu pięćdziesięciu Niemców poszło precz ze 
świata, Bardzo dobrze , Zuch ? Makura! ' 

Dziadek Gibelka udał się do pl zewodniczf-J:cego : 
- Zbieraj, Nikiforze, ludzi - odpiszemy Makarowi 

na list. 
Niwchowie w klubie przemawiali. wszystko zostało 

zapisrUle i w ten sposób ułożono list do Makara. M~żczy­
źni i kobiety składali pieniądze na sn-molot. Jedni dn-wa­
li pieniędzmi, inni skórl<ami. Je"zc7.e trochę pienic;dzy -, 
a bc;dzie trzeci samolot. A lisL pofrunął do 'Makar.a na 
front: "Dzi~kujemy za prezent, dziękujemy, Czekamy na 
więcej, .. Bij Niemców ... " 
Widział to - jak ilustrację do baśni, którą. śpiewano 

czystym, jasnym i wesolym głosem. 
A1cRSy - Makal na f; oncie poluj ~ na fryców, wklada 

Aleksy zamieniony w starego Gibelkę, siedzi w fanzie 
i rachuje zapałki, a następnie wygłasza w klubie prze­
mówienie i wręcza Nikiforowi skórę mol'skiego lwa oraz 
wydry na zakup samolotu, Później daje listonoszowi list 
do Makara i prosi, ażeby tylko nie zgubił koperty. 

Aleksy - inżynier Kowszow - leży na ziemi obok 
Beridzego i nie może zrozumieć co się z nim dzieje. Czy­
tar sporo baśni. widział baśnie wystawione na scenie, ale 
nigdy mu się nie przytrafiło, żeby je widział, słyszał 
i sam w nich brał udział. 

Druga pieśń - to baśń o Brodatym Inżynierze. Ale­
ksy ujrzał Beridzego i cieszył się za niego: "Ot, Jerzy, 
jald ty jesteś już znany, lud ułożył o tobie baśll, Niepo­
trzebnie martwiłeś się, że sprawy nasze pozostaną nie­
znane". 

Dalej baśń mówiła o Wielkim Naczelniku i o Młodym 
Aloszy. I Aleksy ujrzał Batmanowa, Bcridzego i siebie 
samcgo. 

" ... Wszyscy trzej odważnie weszli do tajgi - i tajga 
otwarła przed lIimi swoje podwoje. Niedźwiedź, tygrys 
i wszystkie zwierzęta uciekły. Wielki Naczelnik, Broda­
ty Inżynier i Młody Alosza szybko posuwali się naprzód 
i łamali las - a tam, gdzie stąpnęli - wyrastała dro­
ga. Po niej pędził s~piąc i rycząc traktor i ciągnął wiel­
ką żelazną rurę, Była czarna i długa - jeden koniec 
sterczał na ziemi, a drugiego nic było widać, gdyż opie­
rał się o niebo. 

Na oddalonej wyspie tryska zimą ropa. Tryska w gó' 
rę i ginie. Niechaj więc ropa ta popłynie na front. Tak 
rozkazał Stalin - powiedział Wielki Naczelnik. 

Puścili na wodę traktor - utonał. Puścili auto - uto­
nęło. Kiedy chcieli wciągnąć na okręt rurę - omal nie 
poszła na dno. W jaki sposób dociągnąć rurę do wyspy? 

Stali we trzech nad morzem i rozmyślali. Młody Alo­
sza legł na ziemię i martwił się i biadał: 

Na froncie brak benzyny. Staną czołgi, staną auta, 
przestaną poruszać się samoloty. Co zrobić? 

Znad Adunu nadbiega rybak Iwan: - Pragnę wam 
dopomóc! 

Ucieszył się we śnie Aleksy: 
- I Karpow zjawił się w baśni: witaj, Iwanie Łukiczu! 
" ... Duży Ta::~elnik powiejział : 
- Płyllcie wszyscy trzej do wyspy. Niech Brodaty In­

żyr,i~l' ' .... skazuje u 'ogę, odpiera fa:le. Niechaj Młody 
Alosza i Rybalr ciągną rurę. Ja zaś pozostanę na brzegu 
i będę ja popychał. Płyńcll ~ 'vI ,ciej, spieszcie się, na 
froncie nafta jest ogromnie potrzebna. Kiedy ropa po­
cieknie wzdłuż rury, zacznę strzelać, abyście usłyszeli.,." 

Byli już w pobliżu wyspy, gdy napadła na nich wielIca 
ryba. Brodaty lużynier zaczął z nią walczyć, ale nie mógł 
sobie dać rady ... 

(D. c. n.). 




